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Jedność i przyjaźń miłujących pokói narodów 
udaremnią złowrogie plany podżegaczy woj-ennych 
Przemówienie Marszałka ZSRR Sokołowskiego, 

W mueniu rządu radzieckiego, z przemocą obcych imperialistów. 
KC Wszechzwiązkowej Komunisty- Powstała nowa, ludowo-demokra­
cznej Partii (bolszewików), w imie- bczna. Bułgaria, utworzona przez 
niu narodu radzieckiego, jego sił klasę robotniczą pod kierownictwem 
zbrojnych i osobiście w imieniu Bułgarskiej Partii KomunJstyczoej, 
Józefa Stalina przekazał najserdecz- która przewodziła walce na.rodu 
niejsze życzenia narodowi bułgar- bułgarskiego o demokraci-:. wol­
skiemu Marszałek Związku Radziec- ność i niezalemość kraju. 
kiego - Sokołowski. Komunistyczna. Partia Bułgarii, 

Siedem lat temu - powiedział kierując się nauką Lenina-Stalina, 
Marszałek Sokołowski - Armia Ra- poprowadziła kraj po słusznej dro­
dzie<:k:a, wykonując rozkaz swego ·dze - po drodze pokoju, wolności, 
genialnego wodza Józefa Stalina niezawisłości i rozkwitu., Mówią o 
rozgromiła siły zbrojne faszyzmu tym wasze suk<:esy, kt6'rymi wita­
niemieckiego na Bałkanach i wy- cie święto - siódmą rocznicę wy­
zwoliła Bułgarię. zwolenia spod jarzma faszy'stow-

W wyniku historycznych zwy- skiego. 
cięstw Armii Radzieckiej nad Niem- Naród radziecki żywi uczucia głt:· 
cami faszystowskimi i zt>rojnego bok.lego szacunku i miłości dla na­
powstania narodu bułgarskiego 9 rodu bułgarskiego. 
września 1944 roku w historii Buł- Przyjaźń między narodami buł-
garii rozpoczęła się nowa era. garskim i rosyjskim posiada wie-

Zniknęła bezpowrotn~e da~a kowe tradycje. 
carska Bułgaria z jej reżimem eks-

1 
Zwycięstwo .demokracji ludowej 

ploatacji i ucisku mas pracujących, w Buhrnrii i wspólna walka naszych 

Droga dobrob1tu • 
I siły · Polski 

Cały kraj znajduje się pod wraiieniem p4ęknej i potężnej manife­
stacJI 150 tys, chłopów - uczestników ogólnopolskich do-żynek w Po· 
zna.niu, w których W'Liął udział Prezydent RzeiYZYPOSpoHtej, 

Towarzysz Bolesław Bierut w przemówieniu swym na uroczysto­
•ciiach poznaóskkh poruszył najważniejsze, węzłowe zagadnienia gos­
J)-Oda.r~e. polityczne f kulturalne n&srrej wsi, dokonał krótkiego pne­
gl'rdu wspaniałych osi~ięć i 7Aloby«ZY mas chłopskich w Polsce. Lu­
drmreJ f wska-zał drogi dalm.ego rmwoju wsi oraz sposoby łamania 
przeszkód, jakie wyrastają przed nami w trakcie reall?Jaeji gruntownej 
przebudowy struktury gospodMczej i społecznej kraju. 

Polityka. gospoda.rem rządu, który nie szcczędzi wysiłków, aby po· 
męc pracującemu chłopstwu w dźwipniu gospodarki rolneJ na. wcJą.ż 
wyższy poziom, umożliwiła. wyda.tne podniesienie produkcji rolnicrzeJ nie 
tylko w porównaniu z pierwnym okresem powo,iennYlll, ale również 
w :&>orówna.niu ze stanem przedw"1ennym. 

Mimo łyeh wielkich su~es6w na.S2'Jego rolnletwa odczuwamy bra­
ld w ~ w mlęso ~ to trudllOlicl powsta.tące, w ~nkach 
gd3• wzrost potrzeb Jest jeszcze nybs'ly niż wzrost produkcji, 

Dla przezwyciężenia tyob trudności konieczna jest uslln.a, uporczy­
wa i nieustanna walka o jeszme szYbszy rmwój WYtwórczośd zarówno 
przemysłowej jak i rolniczej, Większa bowiem produkcja pu.emysłowa, 
to lepsze wyposażenie rolnictwa w narzęd'lia produkojl, które spo~­
guja, efekty produkcyjne prMJy chłopa na roll. 

Główny wysiłek w pomnażaniu produkcji rolniczej będ1lie dziełem 
S'lmych pracujl\Cycb chłopów. Dalsze unowocześnienie metod uprawy, 
pełniejsze zastosowanie zdÓbyczy nowoczesnej agron.oml!I, u.J&A me­
chanizacja pracy, walka z wyzyskiem kułackim ~ru krzewienie oświa­
ty rolnimej i ogólnej na. wsi, to drogi zwięksunia w roku przyszłym 

plooiów zbói co na.jmniej o 1 kwintal z ha onll.ll wzrostu hodowli w ta­
kim stopniu, a.by dostarczyć państwu na zaopa.trzenie pracującej lud­
ności miejskiej 6,8 miliona sztuk trzody chlewnej. 

Partia nasm wskaa:ała praouja,cemu chłopstwu mcY.iliwOIŚć Iikwi­
dacJi wszelkich form wY2YSku, wydatnego spotęgowania produkcji 
I podniesienia WYdadnośei gospoda.rki rolnej oraz zapewnienia sobie 
~ego i wciąż wzrastającego dobrobyłu, Możliwość tę wykorzystują 
w pełni ehl61>i - członkowie tych spółdzielni produkcyjnych, w któ­
rych wydajną prac:ą, st.ara.mu1ś1llą f umiejętnym gospodarowa.nlen"l do­
prowadzili swoje zespołowe gospodarstwa do rozkwitu. 

Zbiory w tych spółd?Jielmach były w szeregu wypa.dków dwukrot­
nie wyisze od przeciętnych w e&łym kraju, ponieważ dopiero wielka 
zespołowa. gospodarka. umożliwia pełne wykorzystalllie nowoczesnych 
m&szYD rolnfC'ZYCh, naukowych metod uprawY, stosowanie racjonalnych 
płodozmiaatów, a więc szybkie podnoszenie wydajności gleby i hodowli. 
Wzorowo gospodarujące spółdzielnie są Da\flepnym, najbardziej prze­
konywaJącym argumentem, WYka.rmlJa,cym wyższość gospodarki zespo­
łowej nad indywidua-Iną. Dalszy rozwój spółdzielczośe.i Pi'odukcyjnej na. 
'WSI to - jak z całą siłą podkreślił w Poznaniu Prezydent Panstwa 
i przewodniczący KC PZPR towarzy• Bierut - rJest SPrawa świado­
mej i dobrowolnej decyzji chłopów - rolników", 0 czYm nie za.wsze 
pamiętali niektórzy działa.cze terenowł, narusm.iąc ludową prawo­
nąduość. 

Pansłwo Ludowe nie ustanie oczywiście ani na chwilę w pomocy, 
Jaką oka.zuje indywidualnym gospodam.-stwom w postaci kredytów pro­
dl(k~y joYch i budowlmych, dostaw muzyn i narzędzi! rolniczych, na­
wo:row szłucmych, środków zwa.lczani& szkodników, nasion selekcyj­
nych U;p. Państwo rozwijać bt:d7ile nieustannie mkres kontrakta.c.Ji oraz 
nie odstąP.l ani na krok od polityki stałych cen zarówno na a.rlykuły 
przemysłowe, jak i rolnicze. 

Kontynuowanie tej polityki WYmaira za.ostrzenia . walki ze speku­
lantam~, któNy korzystając z naszych przejściowych trudności dążą do 
podwazenla normalnej wymiany międrLy wsią i miastem. Demaskowa­
nie tych wrogów. zarówno ludności pracuJl\CeJ miast Jak 1 wsi Jest obo­
wiązkiem każdego świadomego obywa.tela, łiatk ja.k obowiązkiem k~­
dego z nas jest P-Omóc komisjom społecznym i organom władzy w zwal­
czaniu wszelkich form spekulacji. 

~a wysiłki kl~sy robotniCl'IJe>j l inteligenojl pracującej, wzn052ącycb 
w Ofiarnym trudzie nowe olbrzymy przemysłowe i całe miasta wzma­
gających prodt:kcję w~la, stali, maszyn, traktorów, samochodów na­
wozó~ ~z1.ucznych, tkanin, obuwia i ' odzieży„ podnOSZl\CYch z ml~ąca 
na JDJesląc wyda.jność Pl'&ICY i doskonalących metody produkcyjne, ma­
ay pracującego chłopstwa odpowiedzą zwię!iszoną ilością zakontra.kto­
wanycll upraw technicznych l tuCIZillików oraz terminową ich odstawą 
skrupulatną i w miarę możnoścJ ponadpla.nową sprzed~ą zb<W.Q dla 
pa6stwa, punkt~alnym ~ła.caniem pocia.-łku gruntowego, usilną walką 
o lepsze ~za.Je. o WYZS7.e wska.źnild produkoji hodowlanej. 

Leży to w intei-esie całego narodu, w interesie siły Polskd i utrwa­
lenia jej niepodległości, w interesie całego obozu pokoju, wa.lezącego 
Przeciwko wojennym planom anglosaskich imperialistów i ich Z8(ihod· 
nio • niemiecldch hitlerowskdcb sojuszników. Dlateg-0 też w słowach 
towarzysza Bolesława Bieruta: „Czujność, zwartość i ofiarna, serdecma 
Praca dla Polski Ludowej" - tkwi główny sens uroczystości dOtiynko· 
wycb w Poznaniu. W słowaeh tych Plierwszy Obywatel Ra-.eczypospoll· 
łeJ wska.u.al drogę, którą kroczyć będą w ZW<\riym szeregu masy pra· 
euja,ce miast i wsi. 

tJrooeysty obchód og~1!1opolsk~h dożynek w Poznaoiu pokatmł, jak 
silna i serdeczna jest w1ęz łącząca masy chłopskie z władzą ludową 
Patri.otyczne uczucia chłopów zebranych w Poznaniu, będących przed~ 
staw1cielaml wszystkich pracujących chłopów w Polsce, wyratziły się 
W ll'?rących ma.1!ifesfacja.ch na meść Prezydenta. Rzeczypospolitej. na 
cześc rządu, WOJSka i Marszałka Rokossowskiego. Patriotyczne te uczn· 
cia przetworzO:!!"' w czyn wzmocnią siłę Polski przyczynią się do 
utrwalenia nieJJodledo!rJ o.iczyzny i pokoju, ' 

wygłoszone w dniu· święta narodowego Bułgarii 
Premier Józef Cyrankiewicz dokonuje otwarcia igrzysk. 

na ich granicach. Jest rzeczą nie­
wątpliwą, że nastąpi kres cierpli­
wości udręczonych i ograbionych 
na.rodów Jugosławii. 

W obliczu bezczelnych prowokacji 
rozwścieczonych imperialistów ca.ły 
obóz Pokoju i demokracji, któremu 
przewodzi Związek Radziecki, jesz­

CAF - fot. Nowosielski· 

Tysiące sztuk trzody chlewnej ponad plan 
zakonłrakło"'.'ali już chłopi w całym kraju 

narodów z faszyzmem niemieckim, 
nasza wspólna walka o pokój prze­
ciwko podżegaczom wojennym, 
jeszoze bardiziej w.zmocniły te histo­
ryczne tradycje. Przyjażń między 
naszymi narodami krzepnie i roz­
wija się na nowej podstawie poli­
tycznej i socjalnej. Obecnie przy­
jaźń ta opiera się na zasadach in­
ternaojonalizmu proletiairiackiego, ria 
zasadach leninowsko-stalinowskiej 
polityki zapanicznej, polityki rów­
nouprawnienia i poszanowania su­
werenności narodów wielkich i ma­

cze bardziej zwiera swe szeregi, WARSZAWA (PAP). Coraz zakontraktowali dotychczas chłop.i 
przejawia stanowczość i bart, ani więcej chłopów zawiera umowy na pow. trzebni<:kiego, którzy podpisali 
na chwilę nie osłabiając czujności I dostawę tucrzników w 1952 r. Na ze- umowy na dostawę ponad aso 
I wzmagając świętą wa.lkę o Pokój. bra.ni·ach gromadrzkich w sprawie tuczników. W całym woj. wrocław-

łych. 
Polityka Związku Radzieckiego i 

krajów demokracji ludowej jest po­
lityką pokoju i uczciwej współpra­
cy między narodami, zupełnie inną 
od polityki wojny, wyścigu zbrojeń 
i grabieży cudzych terytoriów, któ­
rą prowadzą rządy krajów impe­

W jedności ł przyjaźni Związku konit.raktacji l:Lczni chłoiPi podejmu- skim w ciągu zaledwię kilku ostat­
Ra.dzieckiego, Bułgarii i innych kra- ją jednocześnie zobowiązania zna- nich dni za.kontraktowano tysiące 
jów demokracji ludowej - stwier- cznego prrzekroczenia swoich gro- sztuk trzody chlewnej. 
dza w zakończeniu Marszałek So- madzkich planów kontraktacji, w woj. lubelskim, gdzie kontrak-. 
kołowski - leiy gwarancja naszego chcąc za,pewnić masom pracującym 
zwycięstwa i siły, gwarancja t.ego, jak najwięcej mięsa i tłuszcrru. tacja rozpoczęła się w . tfch dniach, 
że wszystkie złowieszcze plany pod- Bardzo ~naczne ilości sztuk ponad najwięcej ~akontrakto""".ali dot!ch• 
żegaczy wojennych zostaną udarem- plan zgłosili do zakontraktowania czas chłopi pow. hrub1eszowsk1ego, 

rialistycznych. 

nłon~ i w:_szyst~<!e ie~ intrygi rozbi- podczas gro;nadzkich _zebrań ;hł?Pi I Duże ilości trzody chlewnej kon• 
ją się o Jednosc i niezłomną, wolę pow. tureckiego w WOJ. poznanskim. traktują także chłopi woj. szczeciń• 
narodów pragnących pokoju. W woj. wrocławskim najwięcej sklego. 

Obecnie obóz imperialistyczny 
wzmaga przygotowania do nowej s 
wojny przeciwko Związkowi Ra- e p a r a I y s t y c z n y I r a k I a t z J a p o n •• 9 ~~~~~-iemu i krajom demokracji lu- ' 9f 

ju~n~e:~~0~~ka~:~~:d~~k0;;~~~;~~~ dalszym aktem wrogiej pokojowi polityki USA 
wojnę z bohaterskim narodem ko- Q d W bł 
reańskim. świa czenie min. ier owskiego w San Francisco 

Imperialiści amerykańscy doko- s N F 
nują remilitaryzacji Niemiec za- A RANCISCO (PAP). - Szef być pusta formalność. Niedopuszcze· 

delegacji polskiej, wiceminister Spraw nie Chin pozbawiło konferenci"ę tę 
chodnich i Japonii. z · h s w 1 bł t al!rarucznyc . wier owski złoży reprezentacji największe«o narodu 

Na Bałkanach imperialiści ame- · d · dl " oświa czeme a prasy amerykań- azjatyckiego, co wraz z nicobecno-
rykańscy powierzyli sprawę rozpę- skiej i zagranicznej w San Francisco, ścią Indii i Burmy doprowadzih do 
tania nowej wojny swemu zaufane- w którym m. in. czytamy: tego, że w sprawie pokoju na Dale-
mu sługusowi, katowi narodów Ju- Delegacja polska pi:zybyła do San kim Wschodzie nie wypowiedzieli się 
gosławil, zdrajcy Tito. Francisco w przekonaniu, że w l!ronie przedstawiciele 850 milionów miesz-

Ten agent imperiallstyc:.my, pra- przedstawicieli państw tu zebranych kańców Azji, czyli 80 proc. ludności 
gnąc zasłużyć na pochwałę swego b~dziemy mogli powatui~. rzeczowo Azji. 
mocodawcy, ze wszystkich sił stara i konstruktywnie przedyskui.ować za- Jaki jest stosunek obecnego rządu 
się za.truć atmosferę polityczną, na gadnienie traktatu. 111.ieliśmv nadzic· japońskiego do zwycięzców w ostU· 
Bałkanach ,utrzymywać w napięciu i"l, że .b~dzie to faktycznie konferen· 1 niej wojnie, dowód tego mieliśmy w 
SwYCb miłujących pokój sąsiadów, c1a międzynarodowa. przemówieniu pana Yoshidy i naród 
prow-;>kować konflikty i incydenty Okazało się jednak, że ~ała to amerykański powinien poważnie się 

~~"""·--~~.....,~":"-----------~~~-------~·;...,.. ______ ~ ......... --~------------------~ 
Bogaty program ·imprez i obchodów 

Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
I ~o~rocznle na.ród polski obchodzi uroceyście Miesiąc Pogłębienia. propagandzie nauczania języka ro-

PrzyJazni Polsko-Radzieckiej. syjskiego. 
. Tegoroczny Miesiąc, k~6ry b.ędzie t!wa.ł o~ .1~ ~aździ~rnika_ do 15 w ramach imprez artystycznych 

listopada, stanie się mamfesta.cJą uczuc przyJazn1 1 wdzięcznosci na- odbędą się eliminacje wiejskich 
~odu polskiego d~ wielkiego Związku Radzieckie~o. Zadaniem Miesiąca zespołów amatorskich mających w 
Jest za!Wznanle Jak najszerszych mas ~połeczenstwa polskiego z pokojo- swym repertuarze uhvo radziec­
wą polityką ~SRR oraz spol?ularyzowa.me. ko~kretnej pomocy, udziela- kie. Liczne występy w d~ach kul­
nej p~ez Związek Radziecki Polsce w dziedzinie gospodarczej, tech- tury świetlicach i na scenach pu-
nlczneJ I kulturalnej. bli ' . 

Organizatorem Miesiąca Przyjaźni 
jest Towarzystwo Przyjaźni Polsko­
Radzieckiej, które opracowało już 
szczegółowy program okolicznościo­
wych imprez. 

W ciągu całego Miesiąca prowa­
dzona będzie szeroka akcja odczy­
towa. Prelegenci będą mogli korzy­
stać z szeregu specjalnie dla nich 

wydanych broszur i wydawnictw. 
Uzupełnieniem akcji 0dczytowej bę­
dą foto-wystawy, fe>to-gazetki i prze­
zrocza. M. in. opracowane zostaną 
2 centralne wystawy o tematyce: 
„Potężny Związek: Radziecki ostoją 
światowego pokoju" i „Dzieje przy­
jaźni narodu polskiego i narodów 
ZSRR". 

cznych dadzą zespoły amatorskie 
i zawodowe. Będziemy oglądać 
również występy radzieckich zespo­
łów. W teatrach wystawiane będą 
sztuki radzieckie i rosyjskie, filhar­
monie dadzą szereg koncertów mu­
zyki radzteckiej i rosyjskiej. 

W ramach festiwalu filmów ra­
dzieckich na ekranach wyświetlane 
będą arcydzieła kinematografii ra-
dzieckiej. · 

;: astanowić nad tym, co mbternie by­
ło powiedziane między wierszami ie• 
go przemówienia, 

Naród polski drogo okupił zbrod­
niczą politykę tych, którzy pomogli 
faszyzmowi i militaryzmowi w doi· 
ściu do władzy. Dlatego mamy prawo 
ostrzegać innych i nie bierzemy od• 
powiecłzialności za ' ich błędy. Sepa„ 
ratystyczny dokument podpisany w 
San Francisco, stanowi dalszy akt 
w:rogiej pokojowi polityki Stanó~ 
Z1ednoczonycb. Znajduje to wyraz 
przede wszystkim w tym, że nie 
uwzględnio&o żadnych poprawek, 
wniesfonych przez gtówn}t filar zwv• 
cięstwa nad faszyzmem - Związek 
Radziecki i ie przyjęto bez najmniej­
szych zmian tekst spreparowany 
przez. pana Dullesa. Zbyt szybko za• 
pommano o tym, że dzięki ofierze 
kr~i i. życia milionów żołnierzy ra­
dz1eck1ch, uratowano cywilizację od 
zagłady. Dzięki temu miasta wasze 
pozostałv nietknięte, nie zaznaliście 
bombardowań i zniszczenia, dzięki 
temu ~asze. <?fiary w ludziach były 
znaczme mme1sze. 

Warszawa oddała hołd 
pamięci Mariana Buczka 

WARSZAWA (PAP). - Dnia 10 
bm. w 12-tą rocznicę bohaterskiej 
śmierci płomiennego rewolucjoni­
st~ - patrioty, wybitnego przy­
wodcy KPP Mariana Buczka, klasa 
robotnicza stolicy i woj. warszaw. 
skiego zł~żyła hołd jego pamięci. 

Narada podiegaczy 
w Waszyngtonie 

Odczyty i pogadanki będą się od­
bywać w zakładach pracy, w po­
szczególny<:h środowiskach zawodo­
wo-społecznych, w gromadach 
spółdzielniach produkcyjnych, PGR 
i POM. 

DelegacJe warszawskiego Komite­
tu Woj. PZPR, Komitetu Warszaw­
skiego PZPR, Stoi. Rady Narodo­

W Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni wej, Woj. Rady Narodowej i dzie-
we~~~~e udział d~legacja ~szech- siątków zakładów pracy złożyły 
zw1~owe~o Kom1te:tu Wspołpra~y wieńce na. grobie Mariana Buczka 
Kultur~neJ rz Zagr~1111cą .. Ozło~o:"1e i na tablicy ku jego pamięci. Pię­
deleg'.łCJi ~poznai1ą. się z ZYC'letn I kny wieniec złożyły także żona I 

LONDYN (PAP). - W artykule 
redakcyjnym pt. „Porządek dzien­
ny, mający na uwadze cele wojen­
ne" dziennik „Daily Worker" de­
maskuje cele zbierającej się w 
Waszyngtónie konferencji mini­
strów spl'aw zagranicznych krajów 
należących do agresywnego bloku 
atlantyckiego. 

„Dom Książki" będzie prowadził 
akcję popularyzacji książek i prasy 

polskich nuast i WSl. córka Mariana Buczka. 

radzieckiej. -

W ~ptzedaży ukaże się wiele no­
wych książek radzieckich o tema­
tyce wiejskiej w oryginałach i prze­
kładach. Będą to podręczniki facho­
we i Powieści. Po wsiach zorgani­
zowanych zostanie ok. 3.000 stoisk 
z książkami, w 6.000 bibliotek wiej­
skich zostaną zainstalowane gablo­
ty najnowszych przekładów z lite­
ratury radzieckiej oraz prac auto­
rów polskich o Związku Radziec­

Rozpoczęto siewy 
w wo.iewództwie 

• • 1es1en ne 
łódzkim 

kim. 

Doceniając ważność terminowego i 
sprawnego przeprowadzenia siewów 
jesiennych chłopi zaopatrzyli się jui 
w nawozy sztuczne, ziarno kwalifiko­
war;e i dokonali w 60 proc. orki pod 
zasiew, aby zapewnić w III roku 
Planu 6-letniego jeszcze lepsze plony. 

W gromadzie Natolin, gminy Lipi­
ny w pow. brzezińskim, chłopi już 

, rozpoczęli siewy żyta. Jest to pierw-
W miastach wojewódzkich zorga- sze. ziarno rzuc?~e w ziemię, które 

n:i~~ne będą wyst.awy książek ra- z3;s1a.ne w termm1e, wyda nicwątpli­
dzie<?k1~. .2.000 stoisk z książkami wie 1eszcze wyższe plony, niż w roku 
radz1eck1m1 otrzymają większe za- bieżącym i zapewni chleb dla miast i 
kłady pracy. W dni świąteczne bę- I wsi. 

Mówi się nam - pisze dziennik 
- że jednym z doniosłych celów 
tego sojuszu jest pokój. Tymcza­
sem ministrowie spraw zagranicz­
nych będą omawiali wojny prowa­
dzone faktycznie przez ich pań­
stwa. Fakty świadczą o tym, że 
przygotowuje się szeroką agresy­
wną wojnę przeciwko socjalistycz­
nym krajom świata i narodom A~ji 
z Chinami na czele i ze twierdzenia 
prawicowych przywódców labou­
rzystowskich, jakoby czyniono to 
„tylko dla obr0cny" są bezwsty­
dnym kłamstwem. 

dą się odbywały kiermasze książki. 
Prasa i radio wezmą udział w I ROZWIJA SIĘ WSPół..ZA WODNIC­----------,.----=------------- TWO MIĘDZY GROMADAMI 

Demonstracje w San Francisco 
przeciwko remilitaryzacji Japonii 
SAN FRANCISCO (PAP). - Po 

zamknięciu obrad konferencji w 
sprawie traktatu pokojowego z Ja­
ponią przed gmachem Opery gdzie 
odbywały się te obrady, ame~kań­
skie organizacje demokratyczne zor­
ga.nizowały manifestację protesta­
cyjną. 

Członkowie organizacji „Weterani 
walczący o pokój" rozdawali ulotki 
stwierdzające, że separatystyczny 
traktat pokojowy z Japonią stano-

wi ' pogwałcenie układów poczdam­
skich. Układy te przewidują że 
wszystkie kraje, które wal~zyły 
przeciwko Japonii powinny wziąć 

udział w konferencji w sprawie 
traktatu pokojowego. Traktat poko­
jowy narzucony przez Stany Zjed­
noczone umożliwia · odbudowę ja­
pońskiej machiny wojennej i wy­
wołuje energiczne protesty milio­
nów Jaoończyków. 

• 

Z każdym d~iem coraz więcej gro­
mad przystępu1e do współzawodnic· 
twa o sprawne i terminowe zakoń· 
~zenie. siewó":" i.esiennych. Między 
mnym1 w pow1ec1e Rawa Mazowiec· 
k~, w gminie Wałowice, współzawod­
niczą groma~y Wilkowice i Wojska 
Stara, natomiast w gminie Czerniewi­
ce prowa~z_ą współzawJdnictwo gro­
mady:, L1p1e, :i<;rzemienica, Zal!óry. 
Paulmow, Wola 1 wiele innych. W 
po":'. brze~ińskim .współzawodniczą w 
rać1ona~ne1 uprawie gleby i przepro­
wadzeniu. w 100 proc. siewów l!ro.na­
~y: .Brontsławów, Lominy, Maksymi­
hanow, Albertów, Wilkowice i Jan· 
ka. 

Masowe wzvstępowacie lfi"omad do 

wsp~łzawodnictwa przyczyni się do 
tcrmmowego zakończenia ~icwów a 
tym . samy~ zapewni chłopom u

1
zy­

skame wyzszych zbiorów w r. 1952, 

WIĘCEJ KONTROLI NAD POMOCĄ 
SĄSIEDZKĄ 

Vfl spra;vnym przebiegu akcji siew­
ne1 . powazną rolę odJ!rywa należycie' 
dopilnowana pomoc sąsiedzka udzie­
lana chłopom, którzy nie posiadaj\ 
własnego sprzężaju. Dlatego też J!min. 
ne rady narodowe winny bacznie 
czu'":ać nad realizacją ustalo-nych 
planow pomocy sąsiedzkiej. 

Tak np. Wacław Siemiński z gro· 
mady Kat~r.zv~ów, gminy Df~łgie w 
pow .. brzezmskim, choć był do t<:go 
ob01~ązany - nie udzielił pomocy 
M~n~ K.aczmarek podczas akcji żu\w„ 
n.ei 1 .nie udziela jej również w jeOI 
s1e1'.ne1 kampanii siewnej, Toteż Pre" 
zy?mm GRN winno jak najrychlej 
zamtereso~ać się, aby . Mąria Kacz„ 
marc.k. miała zapewnioną pomoc w 
termm1e, ' 

WYPEŁNILI SWóJ OBOWIĄZEK 

Kontraktacja zbóż ozimych · znah.• 
zł.a peł~e zrozumienie wśród chło· 
pow gmmy Bałucz w pow. łaskim. 
Zakontraktowali oni w swej !!minie 
ponad 200 ha żyta, 35 ha pszenicy I 
250 ha rzepaku ozime_gp . 



ł 
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Zadania ZSCh w kontraktacji trzody chleWnej Dzień dumy I radołcl 
W ojewćdztwo łódzkie, Czerwona 

Łódź n.adchodzif - odzywają się 
nych wo.jewództw. Starsi, 9od silot 
nym wrażeniem dopiero co przeży• 
tych chwil, dzielą się swymi uwal!a• 
mi. Wszyscy są oszołomieni. Widzie• 
li przecież tak wiele. Widzieli uko• 
chanego Pr~zydenta Rzeczypospoli• 
tej Polskiej - Bolesława Bieruta. 
Defilowali przed nim, duchali 
je~o przemówienia. Z przemó· 
wienia tego przebija troska o 
byt chłopa pracqjącego, o rozwój 
jego gospodarki. I to właśnie chło· 
pów napełniło radosną dumą. 

W dniu 1 Sierpnia br. Prezydium sprawie kontraktacji tnzody a bez- trclttacja trzody chlewnej to nie kontraktację i zaku:p prosiąt. Za:rzą- glosy z nieprzebranych tłumów, J:l.:ządu powzięło uchwałę w sprawie pośrednio pamagać kierownikom jest jak·aś nadzwyczajna akcja, lecz dy pn.inne natomiasŁ otrzymane tz skupionych wokół trybuny w Po· powszechnej kontraktacji i popiera- grup hodowców w samym zawiera- nasza codzienna praca i dlatego zarządów gromadrzkich wnioskl kre- znaniu. z dala widać maszerującą nia hodowli na rok 1952. Uchwała niu kontraktów. Swietlice powinny trzeba berz:zwłocz.nie nawiąrzać ścisłą dytowe mu&Zą bemwłoczniie opinio- grupę województwa łódzkiego. Na ta stwarza dalsze, korzystne warun- organiriować wieczornice, specjalne współpracę rz delegat.ami CUSiK., wać i pmesyłać do GKS, aby pro- czele LZS w barwnych kostiumach. ki ro.zwoju hodowli tnzody chl-wnej pogadanki, garzetk.i ścienne, mobili- Centrali Mięsnej, CRS oraz wydzia- ducent potrrzebujący kredytów o- Zielone koszulki, czerwone spodeń-e.rarz dogodniejsze formy zbytu wy- zować producentów do współzawo- tam! Państwowej Służby Rolnej, aby trzymał je jak najszybciej. ki. Las szturmówek czerwonych, 
lll"Odukowanych sztuk, dnictwa orarz wykazywać osiągn:ię- wspólnie kierować pracą kierowni- Traeba również dopilnować. aby niebieskich i zielonych. Korowód Nowe warunki kontraktacji i wy- cia gromady i poszc-zególnych chło- ków grup hodowców, na których GS były z:aopatrzone we właściwą szybkimi krokam~ zbliża się do try· nikające stąd korzyści dla produ- pów. spoozywa całkowita odpo\viedzial- ilość druków kontraktacyjnych. buny, Mimo zmęczenia chłopi, ko-~nta są J'eszcze J

0

ednym wyrazem ność za sprawny przebieg k. on- biety i młodzież maszerują dziar· P 1• waz· wynik1· spra"m1·e 1' ma Zrozumienie ogroanne1· wa<t>i tego k b , k k' troski Rza.du Ludowego. o rozwóJ' one „„ - traktac1·i. "'' s im, 01owym ro iem. - Państwo i klasa robotnicza clh hodowli trzody chlewnei· w naszym owo z Kierownicy 
0
anip b vlą an· są -.- 1ec zyie zerwana o z -

S Pl• eprowadzon~· kontraktac1'i zagadnienia, przy.J·.,,,.,ie właściwego N" h · · c L'd'J 
Za le „, w duz· ym sto 1·u od z.rozu 0 °' z 1 stylu pracy - oto rzada>n.ia, które d k k t b N" eh "yi'el kraju i o rz.abezp!eczenie producon- Zą ' - do ucrzes:tniczenia we wszystkich rze pa a o rzy z ry uny. ie 6' 

o nas, stale nam pomaga - powie• 
dział z 1!łębokim przekonaniem Jó• 
zeł eiczyk, średniorolny chłop • 
gromady Mierzyn w pow, piotrkow. 
skim. Najlepszym tego dowodem. 
że Prezydent naszego państwa 
przybył na nasze dożynki; aby 
wspólnie z nam.i cieszy~ się naszy. 
mi osi4gnlęciam.i, naszymi wysoki· 
mi tegorocznymi plonami. My, chło· 
pi, powinniśmy to odpowiednio O• 
cenić i jeszcze wydajniej pracować 
dla dobra naszej ojczyzny. 

" m1·en1·a J·e1· p'""'ez kob1'ety wie1·sk1'e - sto1·ą przed ZSCh, Jako organi:z.ac.ją d h t • tk' lud 1• 
tówi komystnych możliwości i wa- .„ ' braniach, zwołanych przez GS, dla - po c wy UJą se 1 z· run.ków produkcji. :i;arządy powiatowe i gminne do- pogłębienia swych wiadomości w masową chłopów mało i średniorol- Niech żyje itospodarz dożynek, pilnują, aby sprawę hodowli traody zakresie kontraktacJ·i 00 rok 1952. nych. Trzeba pamiętać, że IZWycię- Prezydent RP, Bolesław Bierut! Kontraktację na doslrlwę tnody chlewnej orarz konti;aktacji om6wio- skie wykonanie tych zadań to naj- zrywa się okrzyk w czołówce, pod-bekonowej i mięsno - słoninowej no na naradach gminnych rad ko- Kier0"1Ą.'11icy grup muszą ucrzestni- lepszy wkład w drz.:ieło budowania i cbwytywanv przez maszerufąc11 ko· ~poczęto w dniu 3 września br. biecych oraz na rzebraniach wszyst- czyć we wszł~stkich zebraniach ncha- umacniar.ta sojuSILU robotniczo - lumnę. Cały aq::iarat etat<>wy i s~ierokie kich kół gospodyó.. Szczególną tras• szych zespo ow :samopomocowy ' chłopskiego, sojuszu, ~óry jest fun- Bierut! Bierut! skandują chłopi. 'rzesze członków ZSCh -muszą więc ką należy otoczyć zebrania kół go- zwoływanych przecz prezesa kola gro darmei;item _władzy ludowej w Pol- wyrażając swą głęboką miłość do &kupić swą uwagę wokół te.i spra- spodyń w gromadach, omówić na mad2kiego ZSCh, na których winni sce. lJmocnienle tego sojuszu til nasz Prezydenta RP. Masz.eruje powiat wy, Zarządy powiatowe J gminne nich rznaczenie kontraktacji, w celu omawiać przebieg kontraktacji, ana- wkład' w reallmcję frontu narodo- T.a powiatem, Wyróżniają się swy· ZSCh winny poprzee narady akty- włączenia członkiń do szybkiego lizować błędy dotychczasowej pra· wego waJkl o pokój I Pia.n 6-let- mi barwnymi strojami chłopi z sie· wów i rzebrania członkowskie prze- wykonania gromadzki-eh planów cy, co w poważnym stopniu uspraw- ni, wokół którego skupiają się radzkie!!o. łowickiego i rawsko· niesć do najszerszych mas produ- kontraktacji. ni akc~ę kontraktacyjną. Wrarz z za- wszystkde postępowe siły nar-Od.u, mazowieckiego. Dumnie niosą o· 

Z rozrzewnieniem i radością :zara• 
zem opowiadał~ o dotynkach Ma• 
ria Cybulska z Łaznowa w pow, 
brzezińskim . 

centów uchwałę Prezydium Rz.ądu rządami gromadrzkimi ZSCh winni zdobne plansze, obrazujące ich do-li ~oko omówić wszystkił" jej wy- Ogniwa terenowe ZSCh winny oni kierować w gromadzie rozd'Z.ia- KAZIMIERZ STACHURSKI robek. 
tycz.n~, zwła!IZcza zaś ulgi, z jakich pamiętać, że i·oo;wój hodowli i kqn- łem kredytów qecz.procentowych na sekretarz Zarz. Wojew. ZSCh. Gromada Bujny w gminie Gorz· korzystaJą, producenci, a więc ulgi kowice wykonała plan odstawy hu· 

- Ani marzyć mógł chłop o ta• 
kich dożynkach przed wojną. Kto 
by się o to zatroszczył. aby zor~a· 
nfaować chłopom takie święto plO• 
nów, jakie mieliśmy dzisiaj w Po. 
znaniu. W tamtych cza9ach to były 
pańskie dożvnki, a nie chłopskie, 
urządiane dla zabawy panów, 

w podatku gruntowym, w planowym L d • B 1 • • raka cukrowego w 425 proc., l!ro-
akupie .zboża, kredyty i t p. Musi- Pom· OC ZSRR-z' ro· diem os·1ąan·1oc' u owe1 u gar11 mada Lipiny zrealizowała tegorocz-rny pamiętać, że obok korzystnych I) '! ny plan kontraktacji rzepaka ozl-warunków kontraktacji i słusznych meJ!o w 107 proc. Niesiono dziesiąt-. · Pr1e1no'w1·er11·e r>rem1era u ·yl,ko Czeru.7e11k-o,va ki nlansz z podobnymi napisami. JeJ zasad, olbrzymi wpływ na . r Vl- i . - n Wraz z chłopami. w iednym sze-.sprawny przebieg kontraktowania re1111 mtszerowali przedstawiciele - A jakie to maszyny mamy -

oświadczył Józef Kufel z Łaznówa, 
- Kombajny samobieżne , traktora• 
we. kornb;i jny do kopania ziei'ntlla• 
ków, buraków i całv szerejj maszvtt, 

rna praca masowo - politycznR, mo- SOFIA (PAP). - Na uroczystej podżegaczy do nowej agresywnej obskura.ntyzm - Oto rezultat ti- ł h ZP , L 
d I l . odzki.c fobryk: B im. Armii U• bilizująca najszers.ze masy chłopskie akademii w Sofii, zorganizowanej wojny. Imperialiści amerykańscy towszczyzny - narzę z a mperia- ·t1owci, z„i,tadów im. Strze?lc~yka. do spełnienia patriotycznego i oby- w związku z siódmą rocznicą wn- cd dawna już nie czynią tajemnic.V listów amerykańskich. 7.PR im. l\larchl~wskiego, ZPB łtn. \vatelskiego obowiązku. wolenia Bułgarii przez Armię Ra- z tego, że titowcy są ich posłuszny- Premier Czerwenkow szczegóło- Stalina itd., d11lnc tym wvraz coraz 

dz1'~ką, wygłosił re. ferat prezes mi marionE>tkami i pachołkami. O- wo omówił agresywną politykę im- b d • . ł b' , . • .,,A..,,,"dy pow1·ato,ve ZSCh i·nny =- t · ar 7.H!J poi! ę 1a1acel!o się so1uszu L.„„._.. · ~ · w r"dy m1· nistro·v~ Bułg· arskicj Repu- hndne ant'.'radzieckie prowokacje perialistów ameryka1'iskich, k orzy .„,„ a.z· l'ć d t · 0 

~ ·' robotniczo-chłopskiego, „ . ..,c u re 1 wy a neJ pomocy rz.a- bliki Ludowe.i i sekrcLar;; general- oraz nlh:czemne kłamstwa i oszczer- •se wzmożonym tempie przygoto-
* * * 

W drodze powrotnei do Łodzi 'rządom gminnym i gromadzkim, na ny KC KPB Wyłka CzcnT,'C".1kow. shq1 przeciwko krajom demokra- wu.ią wojnę przeciwko Związkowi • .;. • 
których ciążą obecnie wielkie obo- Po raz siódmy _ oświadczył cji ludowej, przeciwko pokojowi Radzieckiemu i krajom dęmokracji Do odeiścia pocią~u pozostało 

mimo nocne~ pory nikt nie spał. 
Wszyscy w dalszym ciągu opowia• 
dali o dożynkach. Postanov.<ili pra· 
cować ieszcze wvdainiei, aby W, / 
przyszłym roku na opólnokrarowyeh 
dożvnkach mót' poszczycić się je$,;· 
cze więk~zvmi osiąl!nięciami. Pósh .• 
now1li również zaraz po powrocb 
podzielić się swvmi wrażeniami 2! 
chłopami na zebraniach l!!rorpadz. 
kich. aby wsi:vscv wiedzieli, iak 
wie!! pra<::uj!l.ca dumnie i radośnie 
obchodziła święto plonów. 

Wią~i. Trzeba wystać w teren in- Czerwenkow - obchodz'my uro- jawne wychwalanie imperialistycz- ludowej. dwie godz;iny czasu. Delel!aci wsi struktorów, którzy by ''1;3pólnie z czyście dzieó, w którym bohaters- ne.i szajki, przygotowującej nową Podkreślając szybki rozwój ru- województwa łódzkiego zgromadzi-ogniwami gminnymi i gromadzkimi ka Arrnia Radziecka wyzw0liła na- wojnę, gorączkowe przygotowania chu obrońców pokoju Czerwenkow li się na terenie Tarl!ów Poznań· uaktywnili 1Zes.poły sairopomocowe. szą ojczyzno; z niewoli faszystnw- do udziału w tej wojnie stanowią przytoczył pamiętne słowa Genera- skich w hali przemvsłu ciężkiel!o, Te znów z kolei 'Z kierdwnikami sklej i" zależności nd 11bccgo impe- j~dyną troskę i cel titowców. l.issimusa Stalina: Wo.lenne plany Czas urozmaicają sobie opowiada· grup hodowców dotrą do w:;:z:yst- rializmu. · Jugosławia ~tała się wojenną ba- inl))erialistów amerykańskicll mogą niem i śpiewaniem piosenek. Po ha-· kich producentów, bez względu na Wszystkie dal~ze ~wt suj{c<;?;;y zą imperialistów ameryka11skich by(; pokrzyżowane, a pollój zostanie li rozchodza się tony melodii pięk· obszar posiadanej przez nich ziemi, naród butgarski również zawdz!ęcza p1 zeciwko Zwl~!r.kuwl Radzleclde- utrzymany i utrwalony, jei;li naro- ne j pi.e~c111ki ludowej, śpiew an ei 
'W celu P1"7.Pprowadzt>n!a kontrak- bezinteresownej i stAlej pomo::y mu i kr;i.jom 1lcm!lltrac.ii ludowej. dy ujmą spraw<: zachowania poko;iu przez młodzież z pow. rawsko-ma· tecj'i. 1 Związku Radzieckiego. Dla tego też Pod osłoną szytych b'.alym·i nić- w swe własne ri;ce i będą broniły zowicckie)!o. ścisłym kreffiem oto· Musimy pamiętać, że bez dobrze pierwsze słowa największe,; wdzię- mi kłamstw, jakoby kraje · demo- jej do końca. cz1· li śpiewającą grupę chłopi z in· działającego zespołu samopomoco- czności i na.iszczerszcgo przn,,·iąza- kracji ludowej zamierzały napa~ć -~____.......,.~ MAL. 

~~~aEf~~~;:;~~~~~~~~ ~~~~7~:~:~:::$,~::~~:l:~··::~ ~~,n:~r:F.::t~:::~.~:~:; ·USA uniemoi iwiły w San Francisco dyskusję już, na samym POO'l<łtku akcji, mia- dzieckiemu i ukochanemu nauczy- - Ankara Nikczemne prowokacje I ' k d k ' :,:~~:i~ włp°:~~~h~ ~::~~~~ ~~~:'~wt. I ;•o::tuw~weg:~~:~ę';~ ;~~w~~~~u~~7:;:;ic~a~~~~~~ric)~-~= nad radzieckimi . popraw ami o tra tatu z Japo1ią kim, gdzie !Zwołane w tej sprawie naród bułgarski podkreślą. przł"de gier i Albanii stale się po,.,,·tarzaJą. 
zebrania nie były wlaściwie pniygo- wszystkim decydujące dla niego Kapitał amerykański i angielski 
towane przez zespoły s.amopomoco- zna-0zenie przyjaźni bulgarsko-ra- - ciągnął dale.i Czerwenkow -
we, co z kolei utrudnia pracę kie- clziec).{iej i ślubuje pogłębić ją :ze całkowicie opanował ekonomikę 
rowników grup hodow.ców. Ze- wszech sił, dochować jej wierności jugosłowia1'Jska. Przywrócony został 
spół same>pomocowy w każdej gro- do końca i we wszystkich okoli- kapitalizm ze wszystkimi jego zna­
madzie v.rinien rozpracować p~an cznościal'h strzec jej jak najwię- ttym· ,jugosłowiańskim masom pra· 
<12iał.ania .... na odcinku kontraktacji ,kszeiw dobra, jak źre.nłcy oka. rując:vm .. ,vsp:mi.:iłośclami". S?.ero-, 
dla wszystkich pionów ZSCh tj. dla Premier Czerwenkow omówił na- ko reklamowane gospodarcze plany 
LZS, świetlic, kół gospodyń i kte- stępnie szcz~gólowo olbrzymie suk- titQwskie pryrneiy jak bańka my­
rowników grup producentów. cesy, jakie Bułgarska Republika dlana. Produkc.ja. przemysłowa kur-

Oświadczenie szefa delegacji ZSRR min. Gromy ki 
SAN FRANCISCO (PAP), - w

1 
pełnień do rozpatrywa.ny~b na da.- traktatu pokojowego z .lapóni-., 

ostatnim dniu konferencji w San nej konferencji projektów jest PO• zmierzającymi do usunięcia gMźby 
Francisco szef delegacji radzieckiej wnechnie uznawane w praktyce odrodzenia militaryzmu japońskie· 
Gromyko poproirił pi-zewodnic:zące- międzynarodowej . Nie bacząc na tę go, do demokratyzacji Japonil ora:a. 
go A~h~na o udziele1rłe odpowie- bezsporną - zdawałoby się - u- powziącta w związku z runu •~ ń-
dzi n.a pytanie, czy zamiera.a on sade:. obecnie zgłos:zono wniosek, wiednich decyzji. .:-1 

Czlonkowie LZS-ów winni prawa- Ludowa osiągnęł;i w c1ągu nbie- czy się. a rolnictwo znajduje się w 
dzić szeroką a-keję propagandową w glych 5iedmiu lat. okropnl'j llytuacji. Obszar zasie-

wnieść na konferencję rozpatrzenie ab:v poprawki i uzupełnienia do Jesteśmy przekonani, że d po­
poprawki i uzupełnienia do amcry- traktatu pokojowego rz Japon:ią, za- prawki i uzupełnienia, w odróżnie­
kańsko - angielskii?go projektu trak- proponowane przerz Związek Ra- niu od amerykańsko .• angiel.skiegC> 

!Va marRin~ 

Budownictwo po turecku 
Związek Rad: iecki i kraje demukracji 

ludowej .1lusznie szczycą si~ wynikami 
1icej pou:ojennej odbudotcy oraz: $(,(1.ły­
mi postępami gospodarczymi. Odbudo­
wa - to przede w.5zy.~1Jdm. budo1mictwo. 
l rzeczywiście, w ramach Planu 3-let· 
niego, a obecnie 6-letniego budowaliś· 
my i budujemy w Polsce zakłady prze­
mysłowe, huty, stocznie, ukoly, żłob­
ki, szpitale, świetlice - słowem wszyst­
ko, co potrzebne jest dla rozwoju sil 
'i dóbrobytu całego narodu. 

Pojęcie b1.uicA;,-1iictw11 Tml jednak w 
r6inych krajach różne znaczeniP. A już 
Miosobliwszq. staje się treść tego poję­
cia w tych rejorwch globu, które pod· 
dane zostały tyranii „wielkodusznej po· 
mocy amerykańskiej". 

Jak dono's:::ą np. z Ankary, w rmar· 
&hallizowanej Turcji, 1kt1Jra przeżywa 
niezu..'Jkle ciężki kryzy! ekonomiczny, 
pclączony z obniżeniem życiCH.Vej stopy 
mas pracujących do poziomu niczym już 
nie maskowanej nędzy - budownictwo 
urządzeń gospodarczych , i kulturalnych 
:majduje się w zupełnym zastoju. Kwit­
nie natomiast i rozwija się jedna. jedy­
na gałąź budownictu:a, mianowicie w 
br. rzqd turecki buduje 28 róelkich „no• 
woczesnych" gmachów więziennych we· 
dług wzorów tego rodi:aju .rakladów w 
USA. 
Ponieważ Turcja ma już z g6rą 500 

w~zień tiawnego typu, wespół z nowo­
wybudowanymi posiadać będzie około 
600 (!) „in.5tytucji", w których obyu-a­
tele tureccy, nękani kryzysem, nędzą i 

· bezrobociem, będq mogli znaleźć bez­
płatny. rządowy wikt i opieninek. Na 
„luksus" nótLych fabryk czy ~:::kół do­
larów marshallowslcich nie wystarcza, 
na budowę więzień, no i b<u wojennych 
pieni.qd7;e si~ znaj~. 

Ale nawet w 600 gmachach więzien-
nych dzisiejsi władcy ·Turc.ii C([lego na­

' rodu nie zamkną. Nie zamknq - choć· 
• by chcieli, wuystkich tych, którzy pro-
• testujq p'r:eciwko polityce hańby i 

:dra(ly narodowej, r.~lityce nędzy, glo­
dri i wojny, uprawianej przez sprzedaj-

. nych realccyjnyi;h ministrów. Tak c;;y 
oi-ak, na wolności pozostanie jeszcze 
bardzo u:ielu takich, którzy przygotują 
ścisly i 3krupulatny „rachunek krzywd" 
ludu tureckiego, by we właściwej chwili 
pr:::edswwić ten. waiki rlokum.ent do 
uregulowania tmkar.1kim ciemięzcom 
. .tnt:bicielom. 

)ł. D. 

Nawiązując w dalszej czqści swe- wów kata~trofalnie się zmniejszył. 
go referatu do nikczemnej roli k1i- Wyzysk kułacki szerzy slę bez 
ki titowgkie.i, premier Czerwenkow 111·zeszltód. wzrasta drożyzna, sytu­
oświadczył: Jugo3ławia jest obec· flc.ia lndno&ci pracującej z każdym 
nie łupem w ręku miliarderów a- tlnił"m coraz bardzie.i się pogarsza. 
mer~·kańsklch, narody zaś .Jugosła· Całkowita katastrofa gospodarki 
wił skazane zostały na nędzę na to,. narcdowcj. restauracja usiroju ka­
by stać się mięsem armatnim clla pita.Ustyc1m~go. histeria. wojenna I 

Za nielegalny handel 
do obozu 

i spekulację 
pracy 

tatu. 1.głoszone przez delegację dziecki, nie zostały oddane pod gło- projektu traktatu pokojowego i Ja• 
ZSRR. sowanie. Wniosek taki nie ma pre- panią w jego obecnej postaci, oda 

Ach8son bezpodstawnie oświ.ad- ceclensu. W praktyce międzynarodo- powiadają interesom wszystkich mi· 
czył jakoby poprawki i uriupelnienia wych konferencji nie było ani jed- łujących pokój narodów, w szcaegót„ 
radzieckie nie zost.ały formalnie nego wypadku, aby uczestników ności narodów Azji i Dalekiego 
zgłoszone. Gromyko zbił niedorzecz- konferencji zmuszano do przyjęcia Wschodu, w t;vm również narodu 
ne twierd'lenia .Achesona, przypo- prnjektu jakiegoś dokumentu w tej japońsldego. Odpowiadają one także ' 
minając. że pro-P,ozycje radzieckie postaci, w jakiej został on wniesio- interesom pokoju J bezpleczefuitw!ł 
były częścią oświadczenia deleJ?acj : ny na r01ZPatrze11ie konferencji. Jas- powszechnego". 

WARSZAWA (PAP). - Z niesła­
bnącą siłą trwa w całym kraju 
walka z wszelkimi przejawami spe­
kulacji derorganizującej systema­
tyczne zaopatrywanie rynku w ar­
tykuły pierwszej potrzeby, a szcze­
golnie w mięso. Dzięki czujności 
komisji społecznych oraz energicz­
nej akcji organów M. O., zostało 
przychwyconych wielu spekulan­
tów, zajmujących się nielegalnym 

ZSRR. Ponadto eostaly one ie<lno- ne jest, że wniosek, aby nie podej- Oświadczając, iż kwestionuje za­
cześnie e:gło~zone oddrrieln.ie. Wów- mować decyz,ji w sprawie popra- rządzenie przewodniczącego, Groa 
cz.as Acheson chwycil się innego wek i uriupełnicń do roz,patrywane- myko domagał się, aby w sprawie 
pretekstu. Po„woł.al się on na to, że go projektu traktatu pokojowego z tej powziięll dec~'zję uczestnicy kon. 
konferenoja zwołana zos-tała Jedynie Japonią. podyktowany jest chęcią ferencji. Szet delegacji polskiej wi· 
dla podpisania traktat.u i że żąda-, narzucenia konferencji be.z Jakich- ceminister Wierbłowski również za„ ła Helenę Adydan do obozu pracy nie delegacji radzieckiej w sprawie kolwiek zmian, w trybie dykta.tu, łożył protest przeciwko zarządzeniu 

na okres 24 miesięcy. rozpatrzenia jej propozycji i po~ię- amerykańsko - angielskiego projek- przewodniczącego. Zarziidzen\e t() 
Za zawodowe uprawianie speku- cia odrpowiedil'.iej decyzji „nie doty- tu traktatu pokojowego z Japonią.. zostało następnie oddane pod głoso­

lac.ii mięsem i wędliną, nielegalne c:n,y porzą~ku dziennego". „ Inspirator:zy tego wniosku. usiłują wanie. Blok ameryk;ińsko-angielskl 
bicie bydła i trzody chlewnej oraz WskazuJąc na absurdalnosc decy- prz~forsować na konterencji wszel- zatwierdził również t-0 absurdaln~ 
handel łańcuszkowy skazani zosta- z.ii przewodniczącego, Gromyko rz.ło- kimi sposobami dogodny dla USA Zal'ządzenle. 
li ostatnio na 24 miesiące obozu żył następ':1jące ~świadczeni~: , . projekt tra~atu ;pokojowego rz. Ja- Gromyko zabrał ponownie głos, pracy Piotr Madejski, ze Skały pod „Delegac1a Z_w1~zku RadZieckte.§10 ponią, depcząc brutalnie elementar-' stwierdzając, że od po::zątku obrad 
Ojcowem w woj. krakowskim i Ste- wskazywała juz, ze pra.wo uczestm- ne zasady prowadzenia konferencji konferencji delegacja USA 1isiło-
filn ·wawrzyniak, zamieszkały w I k6w każdej konf~encji międ~n.aro- międzynarodowych. w rezultacie, wała nie dopuścić do merytoryczne-

ubojem i handlem. Chełmle Pomorskim. doweJ do zgłasza111a poprawek i uzu- konferencja pnieksztfi.łca się ze zgro- go rozpatrzenia jakiegokolwiek za-
madtleńia przedstawicieli suweren- gadnienia, dotyczącego traktatu po­
nych państw, którny prizybyli do kojowego z Japonią. A przecież -
San Francisco, aby znaleźć sp.ra- podkreślił szef delegacji ra<i.zi~ćkiej 
wiedliwe i możliwe do przyjęcia dla - pr-0jekt ten jest zupełnie nieza­
wszysf.kich rozstmygnięcie omawia- dowalający, Toruje on drogę rozwo­
nych zagadnień, w czystą format- jowi militaryzmu japońskiego. Gro­
nośc bezmyślnego zatwierdzenia. a- myko zaznaczył równieź, że projekt 
m.eryka.ńsko - 11111giclskiego projektu ten nie gwar<intuje suwerenności 
tralktatu pokojowego z Jaiponf.ą. Je- państwa japońskiego. Szef delegacji 
śli wśród repre.zentow,anych na tej radzieckiej stwierdził, że projekt 
konferencji mądów znajdują się ta- traktatu zmierza również do dal­
kie, które gotowe są IPOZWolić na to, szego ujarzmienia Japonii przez 

Organa M. O. aresztowały Hele­
nę Adydan ze Staszowa. w woj. kie­
leckim, która notorycznie uprawia­
ła przestępczy proceder nielegalne­
go skupu żywca i tuczników od 
wieśniaków oraz pośredniczyła w 

Okupacja Japonii przez wojska USA 
przedłutona na czas nieógraniczony 

'vielu ciemnych machinacjach spe- SAN FRANCISCO (PAP), 
kulacyjnych handlarzy, trudnią- Wkrótce po podpisaniu sep.ara tysty­
cych się ubojem i sprzedażą mięsa cznego traktatu pokojowego tz Japo­
ni~poddawa.'lego kontroli sanitar- nią podano oficj·al~ do wiadomo-

nebrgana M. o. aresztowały Ady- iści, że rządy Stanów Zjednoczohycb 
dan w chwili, gdy wiozła ona zaku- i Japonii podpisały t. zw. „układ o 
pione od chłorpów 6 sztuk jałó- bezpieczeństwie''.' 
wek. Komisja Specjalna skierowa- W :imieniu Japonii układ podpisał 

premier Yoshida. a w imieniu Sta.­
rtów Zjednoczonych sekretarz stanu 
Acheson i John Foster Dulles. 

W myśl tego układu Stany Zjed­
noczone mają prawo u.trzymywania 
rprzez c:zas nieograniczony „w Japo­
nii. i w rejonie Japon:ii" wojsk lą­
dowych, lotnictwa i marynarki wo­
jennej o.raz „wykoraystywania tych 
wojsk d la osiągnięcia swych celów 
na Dalekim Wschodzie". 

W istocie rzeczy układ oznacza 
przedłużenie oknpncji Ja.poru~ przez 
amerykańskie siły zbrojne na c,zas 
nieokreślony. Przewiduje on także, 
że amerykańskie wojska okupacyj. 
ne ~ogą być wykorzystane „dla tłu­
mienia w J a.ponii powstań i ro-zru­
ehów". 

~ · Delegacje studentów 
na sesję Rady MZS 
opuszczają Polskę 

WARSZAWA (PAP). - W dniu 
9 bm. opuścił Warszawę przebywa­
jący na sesji Rady Międzynarodo­
wego Związku Studentów - prze­
wodniczący MZS - Józef Groh-

1 man. 
. W tym samym dpiu udały się w 

Paguaa wuja Sama 
(,..Tae;diche 

' 

I 
drogę powrotną do swych krajów 
delegacje stud~ntów radzieckich 

Rundschau") oraz koreańskich i mongolskich. 

b monopole amerykańskie i poddał a y stawiano je w podobnej sytua- k t d 
cji to jest 1:-0 :ich sprawa Jednakże . ry yce 0 nośne postanowienia pro„ 
delegacja Z~ku Radzi~kiego nie Jektu. 
IJi)jdzie tą drogą, . - · 

J es.t rżeczą naj~pełniej ocz~- / z całego •w1·ata 
stą, ze postępowa.me Stanów ZJe-
dnoczonych objaśnić można tylko ~~~-~ 
ich obawą prized wszechstronnym i - SOFIA. 9 września &dbyly słe 
publicznym przedyskutowaniem na w Grecji wybory do parlamentu '~ · 
konferencji zgłoszonych ;przez Zwią- całej Grecji uprawnionych do gło­
e:~k. Radziecki poprawek i. u:m:peł- sowa11la jest zaledwie 1.900.194 óso­
ruen do amerykansko - angielskiego by. Kobiety w Grecil m areh 
projektu tralktatu po·kojowego rz .Fa- faszy!ltowskiej ą . b 1 on ° 9 

ponią, gdyż projekt ten, jak to zo- '-los 
1 

s poz aw one prawa 
stało srzcrzegółowo wyjaśnione w iPO- 6 u i n e brały udziału w wybo. 
pnzednich wystąpienfach delegac,ii rach, 
radzieckiej, nie zmierza. do utrwa· - HAGA. W ostatnich czasach 
lenia po-kuju na Dalekim Wschodzie, \Vzmófł się znacznie ruch straJko· 
lecz do przekszt.ałcenia Japonii w wy w Hola.ndil. Trwa strajk w za. 
amerykańską bazę wojenną oraz do kładach przemysłowych „Ger-0" w WYkorzystania rezerw ludzkich j za-
sobów ekonomicmych Japonii w in- Nieuve Verding oraz strajk robGt• 
teresie polityki USA na Dalekim ników budowlanych w Eimelden, 
Wschodzie, obliczonej na wskrzesze- - LONDYN. Jak donost „DliiJJ 
nie militaryzmu japońskiego, na \Vorker", do strajku mil.rynarzy ir· 
rozpętanie nowej wojny. landzkicb przyłączyli się dokerzy 

Z tego właśnie powodu delegacja. Dublina, obsługujący statki ocean!· 
radziecka domaga. się szczegółowej ezne. Ruch w porcie dublińskim :r„ 
dyskusji nad zgłcszonymi przez nil\ stał prawie ca.łkówicie $Paraliż.-. .. 
uoprawkami i uzupełnienia.ml do 19'· 
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Na Księżym Młynie rnusi .nasfąpit poprawa _ • 
}:rzędz3:1nia śr,:dnioprzędn~ .za- je się tym, jak pracują organiza- W y k O n a n 1 a 

dl.a · sprawnego 
iesienny~h 

, 
przewo~ow k.adó.w im. St~ima n.a . Ks1ęzy-?' cje oddziałowe. Nie wyjaśniono 

Młyme . od szeregu m1,es1ęcy me członkom partii co daje szkolenie ' 
wykonUJe swych planow produk- b k . ' ~ Rokrocznie okres jesienny przyno- J u IJ' a n Gordon 
cyjnych. Przyczyn tego jest wiele, ra Je~t pr_~~Y z szerego:""'rm si ze sobą poważny wzrost przewo- l 

jest wykonanie przez warsztaty wa­
gonowe ~ęksronego programu na.. 
praw w oią.gu września, Konieczne 
jest napięcie wysiiłku, by odTobić 

ale w pierwszym rzędzie należy c:łonkami. par~ll. Dl~te~o .tez ak- zów towarowych. Składa się na to kierownik Wydziału Komunikacyjnego KC P1JPR 
ich szukać w słabej pracy podsta- t:i;w partyiny Jest taki meliczny. sezonowy przewóz ziemniaków dla 
wowej organizacji partyjnej. Ze- Organizacja partyjna mało inte- świata pracy i do fabryk przetwór- nych przez użytkowników kolei 
brania partyjne odbywają się od resuje się trudnościami, które ha- czych, buraków do cukrowni oraz (przemysł, handel, rolnictwo i bu­
przypadku do przypadku. brak mują produkcję, np. sprawą re- ·cukru, a także zboża do magazy- downictwo), bezplanowe zgłaszanie 
jest agitatorów, brak pracy par- mont6w maszyn 1 braku ślusarzy nów. w okresie tym obserwujemy w ciągu miesiąca dodatkowych za­
tyjnej. Kierownictwo organizacji w godzinach popołudniowych. Kie- rówmez wzmożony przewóz mate- mówień oraz niewykorzystanie za-
oderwało się od ZMP, od rady za- riałów budowlanych i węgla. mówionych wagonów; dalej przez 
kł d j L. · K b" t p dy zepsuje się maszyna na dru,e:iei a owe , ig1 o 1e . raca or- W roku bieżącym przewozy je- nierównomierne ładowanie towarów 
ganizacji oddziałowych pozostawia lub trzf!ciej :zmianie nie ma kt.6 sienne będą znacznie większe niż w w poszczególnych dekadach miesią­
wiele do życzenia. Organizacja od- jej zreperować, ponieważ nie dy- roku ubiegłym, co wynika ze zna- ca i w poszczególnych dniach tygod­
działowa Nr 7 liczy 50 człor1ków. żuruje wtedy żaden ślusarz. „Cza- cznego wzrostu produkcji przemy- nia, co stwarza rezerwę wagonową 
lecz mało kto z nich bierze sem - mówi brygadzista monte- słu, budownictwa i rolnictwa. Ten w jednych dniach i brak wagonów 
udział we wsp6łzawodnictwie. rów, tow. Dziarski maszyna gwałtowny wzrost produkcji, a w w pozostałych; wreszcie przez nad­
Niewielu organizatorow t;rup par- stói podczas dwóch zmian bezczyn- szczególnoś.ci potężny rozmach bu- mierne przetrzymywanie wagonów 
tyjnych wykonuje swe zadania. nie". Tak było z obrącznjakiem z d~wy _nowy.eh zakładów. pracy, sta- w czasie załadunku i wyładunku, 
Tow. Jantczak nie przychodzi na- sali trzeciej-prawej w dniu 5 w~a . n,owe, .rudnP. zad'lnrn przed ko- co zdarza się znacznej części użyt-
wet na zebrania organizatorów Września br. Towarzysz"' 

0 
tym leJnic.wem. kowników kolei. ~ 

Tow. Władysław Olejniczak „wy- "' I 
mawia się" stale nawałem pracy. wiedzą, robotnicy skarżą się, że źRODŁA TRUDNOSCI Dalsze prz.yczyny trudnoś~i. - to 
Jedynie prządka tow. Natalia Zi- postoje załamują plany. organiza- . przygo.t~w~n:e przez PKP medosta-
~óń, przodownica pracy, jest cja partyjna jednak nie stare się Trudności przewozowe, spowodo- teczneJ ilosc1 .. zdr~weg.o . taboru ~a-
prawd?;iwą aktywistką partyjną. usunąć zła wane wzrostem potrzeb, zostaly I gonowego, medoc1ągmęc1a orgamza-

. . . . . ieszcze pogłębione przez nierealne cji ruchu oraz w pracy drużyn paro-
Znaczna część członków organiza- Od dawna ~uz mówi s1ę o obli- planowanie przewozów miesięcz- wozowych i konduktorskich. Ponad-
cji oddziałowej Nr 7 nie bierze u- czaniu co dzień wyników produk­
dzialu w szkoleniu ideologicznym. cji poszczególnych robotników. 
Nawet agitator tow. Daiławski nie Każdy przecież chce wiedzieć. ja­
docenia potrzeby uczęszczania na ki procent bazy wykonał. Kie· 
kursy. Podobnie agitator tow. rownictwo bagatelizuje sobie tę 

Wencel. Członek egzekutywy od- sprawę, a organizacja partyjna nie 
działowej, tow. Stanis1awa Jagiel- przypóm11i mu o tym, nie naciska, 
ska, dopiero na skutek perswazji aby dawno wyd;,me polecenie -
sekretarza zgodziła się uczęszczać zostało wykonane. 

I na kursy. Wszystkie te fakty Brak jest troski organizacji 
świadczą. o niskim poziomie ideo- partyjnej o podniesienie dyscypli­
logicmym członków partii, o s\abei ny pracy. Często się zdarza na 
p;:oacy nad nimi kierownictwa or- „Księżym Młynie", że 10 lub 15 
ganizacji. mmut przed zakończeniem roboty 

Nieco lepiej pracuje organizacja tworzy się przy portierni „ogo­
oddziałowa Nr 3. Działają tu ak- nek" prządek. Widzą to towarzy­
tywnie organizatorzy grup partyj- l!ze, mówi się nawet na ten temat 
nych - Maria Budzyńska, któ~·a na zebraniach partyjnych, ale bez 
niedawno przeszła na obsługę 5 żadnego skutku. Jest to zupełnie 
stron, Stefan Dziubas, Marta Gan- zrozumiałe. Dopóki kierownictwo 
dzia i inni. Natomiast spośród 14 podstawowej organizacji partyjnej 
agitatorów malo kto spełnia swo- nie zorganizuje spraW11le działają­
je obowiązki. 1 tutaj brak cych grup partyjnych i grup agi­
jest dyscypliny wśród członków la.torów, dopóki nie podniesie po­
partu. brak zrozumienia znaczenia zioma pracy organizacji oddziało­
zebrań partyjnych. wych - nie IJlOŻna spodziewać. się 

Kierownirtwo podstawowej or~ 

ganizacji partyjnej mało interesu-

poprawy. 

T. SAAR 

.z wizytą u robotników Zakładów 1m. Dymitrowa w Warszawie 

11· czasie pobytu u Polsce ndu:ie1hil robotników Zakładów im. Dymitrowa 
w lf'ars::a1de Miszo Nikole11•, c:łonek KC Bułgarskiej Partii Komunistycznej. 

l\a zcljrciu; gość bułgar.~ki w otoc:eniu członków :alogi twied:a fabrykę. 
CAF - fot. Baranowski 

Kierownictwo ZPB im. 
ko~zyści stosowania 

Harncima nie docenia· 
mułu węglowego 

Mul węglowy znajduje coraz głównego mechanika, na pytanie maezy niedostateczną Uościi frod-1 Sprawą mułu nie interesuje się 
~i~ksze a.astosbwańie w kotłowniach dlaczego tak jest, oświadcza: ków transportowych. także i rada zakładowa. 
łód1:11nch zakładów przemysłowych. _ N;e da rady, kotły są zbyt pne- W ZPB im. Harnama źle się dz.ie-
... reynosz=>c tinaczne oszczędności i je w zakresie racjonalnej gospodar- I Niezrozumienie, biurokratyzm ..., „ ciążone. · · k 
óbnifając kos'ZJty własne. Dużymi ki węglem. Nie interesuje się tymi rutyniarstwo - oto .1a - można o-
miąknię<:iami na tym polu mogi\ się PalaCfle są natomiast innego zda- sprawami kierownictwo 1zakładów, kreślić obecny st-0sunek kierownic-
poszceycić ZPB im. Hanki Sawic- nia. Brygadzista Jan Kowalski nie troszczy o nie organizacja par- twa, organizacji partyjnej i l'ady za­
klej. stv.ierdza, iż nawet przy najwięk- tyj11a. Tow. Sosnowski, I sekretal"Z, kładowej ZPB im. Han1ama do 

Inicjatorką palenia mułem węglo- ~ym· obciążeniu pleców możliwe mówi, że nie otrzymał n.a ten te- sprawy spalani.a mułu węglowego. 
wym była tam ob. t\laria. Chojnac- jest stosowanie m ;e.szanki w pro- ma t żadnych instrukcji. Dziwne. Musi fn jednak ulec bezwzględnej 
ka, która po ukońcZPU\\l kursu d!::i porcji 314 miału węglowego Przecież od apelu zał-Ogi elektrow- zmianie. Słuszne żądania palaczy 
tccł'mikow cieplnych za.propo"'lowa- 174 szlamu. ni „Szombierki" minęło już wiele powinny być jak na jszybc-iej wy-

ła pd!aczom ~stosowanie mulu. - No, ale co robić. skoro główny miesięcy. Pracownicy poszc-zegól- słuchane. Palenie mułem obniża 
Pierwsze p!:óby dały dobre rezulta- . 

- mechanik i jego z.ast~pea nie zga- nych kotłowni osiągają coraz to znacz.nie zużycie węgla i daje dodat-, 
ty. Szlam spalał się pierwseorzędnie, d . . t 
beż najmniejs'lej s:zkody dla pro- zaią się na o. lepsze \.\ryn!ki na polu zmniejszenia kowe korzyści w postaci zmniejS!Ze-

duk~jl, a że jest zmcznie tańszy od l Tutejsi palaC'Ze uskarża.ją s:ię rów-,1 ilości rz.używanego paliwa, a muł w nia kosztów własnych. 
w~gla w ciągu trzech tnoont za-1 meż na nierównc'>mierne dostawy przemyśle bawełnianym stosuje kil-
cszczędzono na paliwie 3 tys. zł. węgla . co wydział gospodarca:y tłu- kanaście zakł·adów. E. SZCZEPANIAK. 

Załoga kotłowni ZPB im Hanki··----------------------------

Czerpiemy z doświadczeń radzieckich 

to znaczne osiągnięcia kolejnictwa zaległości, wynik·ają·ce z niewykona­
w ciągu ostatnich kilku lat wytwo- nia planu napraw iprzez szereg warr­
rzyły szkodliwe nastroje samouspo- sztatów w poprn:ednich m:ie.siiąoacll. 
kojenia i beztroski tak wśród kole- W S'looogólności chodzi o wykony• 
jarzy, jak i wśród użytkowników wanie prrzez warsrztaty n!iechętnie 
kolei. widzianych „ciężldch" napraw wa.-

A przecież kolejnictwo nasze gonów. Temu celowi winno służyć 
wciąż jeszcze posiada znaczne rezer- upowszechnienie potokowej, s'eyb· 
wy, możliwości wydatnego powięk- koś!liowej metody napra.w wago• 
szenia zdolności przewozowej. Wy- nów. Należy przy tym zWTacać u­
zwolenłe tyeh rezerw wymaga Jed- wagę nie tylko na ilość '!l.apraw, ale 
na.k na obecnym etapie nowych me- i na ich jakość, zależy bowiem od 
tod pracy, opartych na ściślejszej tego stan parku wagonowego w ro­
niż dotąd współpracy między kllen~ ku przyszlym, .a tym samym i spra­
telą a kolejarzami. W tej dziedzinie wne wykonanie przewozów praysz­
musimy oprzeć się na dośwladcze- lego roku, które będą praecież zna­
niach ZSRR, gdzie walka o należy- czn•le większe od tegorocznych. 
te wykorzystanie wagonów oparta Trzeba rz.aostrzyć walkę o zapobie­
jest na przodujących metodach pra- ganie uszkodzeniom i wyłączeniom 
cy wszystkich służb kolejowych i na z ruchu wagonów, a w tym celu u­
twardej dyscyplinie przewozowej spra"'!lić pracę rewidentów, wpro­
użytkowników kolei. W tym kierun- wadzić na wszystkich większych 
ku idzie uchwała Prezydium Rządu stacjach naprawę bieżącą na torach 
vv sprawie zapewnienia wykonania stacyjnych. upowszechnić ruch 
planów kolejowych przewozów to- wspólrz.awodnicfwa pracy 0 bezawa­
warowyć:h w III i IV kwartale 1951 ryjne przetaczanie wagonów itd. 
roku. 

PODSTAWOWE ZADANIA Niezbędne jest dalsrze usprawnie-
UZYTKOWNIKÓW KOLEI nie ruchu kolejowego, co w rz.nacz­

Poprawa wykorzystania taboru 
kolejowego zależna jest w dużym 
s.topn!i.u od podniesienia dyscypliny 
pnzewowwej klientów PKP. 

Naleiy więc przede WStlystkim u­
sprawnić planowanie przewozów. 
Bez dokładnych bowiem planów, 
rz:awczaru podanych odpowiednim 
ogniwom kolejnictwa, nie jes.t ono 
w stanie należycie planować i dy­
sponować swo;im parkiem wagono­
wym. Polecone uchwałą Rządu o­
peratywne, 5-dniowe z,amawi·anie 
wagonów, zamiast dotychczasowego 
zamawiania iz dnia na d:zień, musi 
być bezwzględnie i bezzwłocznie 
W1Prowadwne w życie. 

Konieczne jest, aby wszystkie 
przedsiębiorstwa zapewniły równo­
mierne ładowanie wa,gonów w pos.z­
czególnych dek.a.dach miesiąca i po­
sizczególnych dniach tygodnia, aby 
przełamały fatalny „zwyczaj" dzia­
łów transportowych, które prze­

nym stopniu zapewni przyspiesze­
nie obrotu wagonów. Należy wzmóo 
walkę o regularność mchu, o beza­
waryjną. pracę, usprawnić pracę 
manewrową, ud<Jsltona\ić pracę apa 
ratu dyspozytGrskiego. zaintereso. 
wać się lepszym wykorzystaniem 
czasu pracy I zabezpieczeniem na­
leżyt~go wypoczynku drużyn paro• 
wozowych I konduktorskich, zabez­
pieczyć niezbędną ilość. pr:r;esz.kolo• 
nych kadr dla. wykonania w.zrasta• 
jących zadań przewozowych. 

W coraz szerszym stopniu trzeba 
stosować marszrutyzację pociągów, 
tj. formowanie pociągów, idących 
w jednym kierunku bez koniecznoś­
ci przerabiania ich na stacjach 
przejściowych, eliminować reekspe­
dycję, przewozy krzyżujące się, i 
zbyt dalekie, a przewozy na krótkie 
odległości w coraz większej mie· 
rze przekazywać transportowi sa­
mochodowemu. 

ważnie pracują zrywami w końcu . Przełamanie wzrastających tru· 
tygodrua, dekady czy miesiąca. dności w pracy kolei zależy od ko-
Należy zaostrzyć walkę iz nad- ordynacji pracy mi~dzy koleinie• 

miernym prrz:etnymywaniem wago- lwem i jego użytkownikami. Zape­
nów w ozasie załadunku lub wyła- wnienie sprawnego przeprowadze-

1 dunku i ściśle praestrzegać postano- nia przewozów jesiennych, wymaga 
wień Rządu, prnewidujących pod- mobilizacji wysiłków przez wszyst­
wyższenie kar za nadmierny pr.ze- kie kolejarskie organizacje partyj. 
stój wagonów oraz nakazujących ne i związkowe. Przygotowania do 
prowadzenie prac PI'2Y załadunku i przewozów jesiennych, realizacja 
wyładunku w niedziele i ś,V.1ęta w uchwały Rządu w tei sprawie \\'in­
rozmiarze przynajmniej 50 procent ny być omówione w ciągu miesiąca 
średniego załadunku w dni robooze„ września na wszystkich kolejar-
Użytkownicy kolei powinni bez- skich organizacjach partyjnych, na 

zwłocznie uporządkować swoje bo- zebraniach załogowych. Omówieniu 
cznice kolejowe, naprawić ·tory, raz- tej sprawy winny być poświęcone 
szerzyć front wyładunku. szem:ej zwoływane przez terenowe komite­
stosować mechanizację 21aładunku i ty partyjne (KP, KM, KD) wspól­
wyładunku itp. W dokonaniu prze- ne narady aktywu partyjnego i 
łomu w pracy działów transporto- administracyjnego o<lpowiednich o­
wych przedsiębiorstwom winni do- gniw kolei i ich użvtkowników. Or. 
pomóc kolejarze. ujawniając i kry- ganizacje partyjne winny szeroko 
tykując istniejące zaniedbania i rozwijać różnorodne formy wspól­
niedociągnięcia, służąc radą i po- zawodnictwa. prac~-. oparte o pa. 
mocą w pi"ZE!łamywaniu trudności. triotyczny zapał, ofiarność i pomY• 

słowość szerokich rzesz k<>lejat"-
PODSTAWOWE ZADANIA ski-eh, co pozwoli na wydobycie wie-

KOLEJNICTWA lu ukrytych jeszcze rezerw, uspraw-
" Palącym zadaniem kolejnictwa w nienie pracy kolei i poclniesienie jej 
realizaćji praewozów jes.iennych wydajności. 

5. Saw.ickiej prowadzi nieust~liwą 
walkę o rmnniejszenie 2użycia węgla 
i mstąpienie go mułem węglowym. 
Zagadnieniem tym żywo interesuje 
się kierownictwo zakładu, orgamza-
cja partyjna rada zakładowa. 

Cała załoga walczy ) 

o jakość 

Tylko mobilizacja najszerszych 
mas kolejarskich, pracowników 
działów transportowych i użytko­
wników kolei do wzmożonych za­
dań przewozowych, tylko stała sy­
stematyczna kontrola nad stanem 
przygotowań i przebiegiem przewo­
zów jesiennych zapewni sprawne i~h 
przeprowadzenie i przyczyni się ii.o 
dalszego podniesienia pracy kolFcj ­
nictwa - niezbędnego czynnika 
wykonania rosnących zadań naszej 
gospodarki w zwycięskim budow­
nictwie socjalizmu. 

* * 
Niestet'y, nie ws-zędzie jeszcze 

dcieje się tak, jak w Zakładach im. 
Sawickiej. Weźmy dla prayk~adu 
Zl>B im. Harńatna, Ozęść tamtejsze­
go kierownictwa wyka~uje jakąś 
dziwną, niezrozum1.ałą niechęć do 
stósowania mułu węglowego. ~lu­
je w tym szczególnie inż. Ja.kob· 
1on, pełniący funkcję głównego me­
chanika. Na própozycje Centralne­
go Zarządu Przemysłu Bawełniane­
go w sprawie spalania mułu odpo­
włed'lllał on odmownie, motywując 
swo.ią decyzję tym, iż kotły są. stare, 
i że brak ędpowledniego podmuchu 
przY paleniskach oraz przyrządów 

pomiarowych. 
pomimo tego CZPB skierował do 

Zakładów im. Harnama wagon mułu, 
który został całkowicie zużyty. :Pa­
lacze, wbrew twierdzeniom głów· 

nego mechanika, udowodnili. że rtlc 
nie stal na prroszkodzie w paleniu 
mułem. 

Spi;,lając muł zaoszczęd'lalń 

macrzme ilości węgla - mowi pa­
lacz Józef Olasik, zatrudniony w 
kotłowni ZPB im. Harnama przy 
ul. K:ilińskiego 2. - PNy słabym 

obci~ż~niu kotłów stosujemy wy-
- łąez.nie szlam i osiągamy dobre wy­

niki. 
Podobnie robi załoga kotłowni 

przy ul. Smugowej, używając mie­
ozank.i mułu z mi.alem. 

Natomiast w kotłowni przy ul. 
Kilińskiego 3 wcale nie stosuje się 

Wprówadziliśmy szereg zmian 
w pracy szkół stachanowskich. 
Obok zwykłych szkół nasze komi-

. tety oddziałowe zorganizowały tak 
zwane stachanowskie szkoły ja­
kości. Różnią się one od zwykłych 
szkół tym, że wszystkie lekcje po­
święcone są tylko sprawie jakości. 

W ciągu kilku miesięcy otwarto 
ponad 60 takich szkół. Uczęszczało 
do nich przeszło 300 tkaczek, ro­
botników przędzalni i wyko1iczal­
ni. Wszyscy słuchacze po prze­
szkoleniu zwiększyli produkcję 
tkanin pierwszego gatunku o 15 -
20 proc. 

Dziesiątki naszych wykwalifiko­
wanych robotników objęło szefo­
stwo nad pozostającymi w tyle. 
W woliJych chwilach dzielili się 
swym doświadczeniem, uczyli jak 
trzeba wyrabiać tkaniny pierwsze­
go gatuńku. 

Od pierwszej chwili do współ­
zawodnictwa socjalistycznego o ty­
tuł brygad najwyższej ...- jakoścl 
aktywnie przyłączyli się inżynie­
rowie, technicy O!."az pracownicy 
laboratorium lrnmbinatu. Zwrócili 
oni specjalną uwagę na ulepszenie 
procesu technologicznego i zlikwi­
dowanie „wąskiego gardła" nasze­
go zakładu. W pracy tej bardzo 
pomogli im sami przodownicy, 
wnosząc szereg racjonalizatorskich 
pomysłów . 
Poważną pomoc w dziedzinie 

wprowadzenia innowacji technicz­
nych ókazali nal'r'l pracownicy na­
ukowi. 

We wszystkich oddziałach kom­
binatu zorganizowano kontrolę 
społeczną nl!.d jakością w poszcze­
gólnych fazach produkcji i od­
działach. Ma to duże znaczenie, 

AJeksander Czutkich 
gdyż .>becnie brak nie przechodzi 
do drugiego oddzialu, ale musi być 
poprawiony tam, gdzie go zro­
biono. 

Jak JUZ -~·spommałem, brygada 
moja zobowiązała się do wyrabia­
nia tkanin tylko najwyższej ja­
kości. Przy tym produkowaliśmy 
w tym okresie 99,5 proc. tkanin 
pierwszego gatunku . • A więc bra­
kowało nam tylko 0,5 proc. do 
wypełnienia naszego zobowiązania. 
Osiągnięcie jednak tego ułamka 
procentu nie było łatwe. 
Początkowo niektóre tkaczki z 

mojej brygady obawiały się, że 
walka o jakość produkcji wpłynie 
na jej zmniejszenie, że nie można 
połączyć wysoki~j jakości z wy­
soką wydajnością.. 

Pogląd laki jest błędny. Na na­
radzie wytwórczej naszego zespo­
łu omówiliśmy tę sprawę i posta­
nowiliśmy nie obniżać osiąganej 
wydajności i wyrabiać jednocześ­
nie tkaniny wyłącznie pierwszego 
gatunku. Brygada zobowiązała się 
nawet w lutym wyprodukowac 
więcej niż w styczniu. 

Dobra praca brygady zależała w 
dużej mierze ode mnie, jako po­
mocnika majstra. Dlatego też 
sprawdziłem jak najdokładniej 
wszystkie 34 krosna, z których 2 
wyremontowałem. Wyregulowałem 
bidła, doprowadziłem do porząd­
ku czółenka, osnowy, wątki i za­
cząłem przyjmować materiały po­
mocnicze tylko w dobrym gatun­
ku. 

Z początku 

nie podobało. 
starczonó nam 

niektórym to się 

Pewnego razu do­
nieodpowiedni wą-

tek. Obejrzeliśmy i odrzuciliśmy go 
do braków. Pracownicy oddziału 
przygotowawczego zarzu~ili nam, 
że jesteśmy wybredni. Przyszedł 
kierownik oddziału, obejrzał . wą­
tek i przyznał nam słuszność. Wą­
tek zwróciliśmy do oddziału przy­
gotowawczego i staló się to po­
ważną nauczką dla wszystkich. 

Zacząłem regularnie przeprowa­
dzać zapobiegawczą kontrolę ma­
szyn, uważnie sprawdzałem ich 
najsłabsze punkty, w których 
łatwo może się zdarzyć brak. Je­
żeli maszyna Jest rozhuśtana, nie 
uniknie się błędów w tkaninach. 
Odpije się to także na wydajności. 
Wprowadziliśmy specjalny dzien­
nik, w którym notuję swoje uwa­
gi o stanie maszyn. Z notatek tych 
korzystam przy remoncie. Gdy po­
równuję. jak maszyna pracowaia 
przed pięciu dniami, wczoraj i 
dzisiaj, łatwiej mogę zrozumieć, 
jaki detal „nawala" i co należy 
zrobić. Gdy naprawiam nawet 
najdrobniejszą rzecz, sprawdzam 
całą maszynę. Zajmuje mi to do­
datkowo 3 - 5 minut, ale w re­
zultacie daje wyniki. Tkaczki pra­
cują z większą pewnością i rza­
dziej zwracają się do mnie o po­
moc. 

W ciągu miesiąca pięć razy wy­
rabia się osnowy, Wprowad11iliśmy 
system kontrolowania i remonto­
wania warsztatów po każdym wy­
robieniu osnowy i od tej zasady 
nigdy nie odstępujemy. Więcej u­
wagi zaczęliśmy zwracać na oli­
wienie. Przecież nawet kropla oli­
wy, która przypadkowo spadnie na 

tkaninę, może spowodować braki 
całej produkcji. Teraz dokładnie 
sprawdzamy maszyny, gdy przyj­
mujemy je z remontu. Dawniej 
pracownicy remontowi często nie 
wykańczali robót, a myśmy im nic 
nie mówili, gdyż baliśmy się, że 
się obrażą. I zdarzało się czasem, 
że nazajutrz po remoncie krosno 
stawało. To powodowało postoje 
maszyn i odbijało się również na 
jakości produkcji. 
Uprzedziliśmy mechaników, . że 

tego tolerować więcej nie będzie­
my, maszyny z remontu pt:i:yj­
mc...vać będziemy tylko z oceną 
bardzo dobrą i tak też zrobiliśmy . 

Wpłynęło to na bardziej su­
mienny stosunek mechaników do 
pracy. Zanim krosno idzie do re­
montu, sprawdzają oni dziennik i 
wypytują, co w nim zauważono, 
na co trzeba przede wszystkim 
zwrocie uwagę i dopiero potem 
biorą się do roboty. W wyniku te­
go postoje maszyn zmniejs.zyiy się 
i zarobki mechaników znacznie 
wzrosły. 

Dokładne przejęcie zmiany 
jest podstawą dobrej pracy w każ­
dym zakładzie. Jeżeli zmiana zacz­
nie pracować, nie orientując się w 
sytuacji, nie sprawdzając maszyn 
- nie uniknie braków. Dlatego też 
przychodzę zwykle na pół godzi­
ny, a tkaczki na dziesięć minut 
przed początkiem zmiany. W cią­
gu tego czasu obchodzę brygadę, 

kontroluję stan krosien, wątki i 
osnowy, sprawdzam czy są mate­
riały pomocnicze, aby zawczasu 
zażegnać wszystkie możliwe nie­
spodzianki. Tkaczki przeglądają 
krosna, sprawdzają osnowę i czó­
łenka, uprzątają miejsce pracy. 

Przodownik hodowli 

Władysław Malesa, r.osiactajqcy 4 hehta­
rowe gospodarstwo w grom11d:;ic :lis:1<t­
dla w pow. skiemiewickini, u· b. r. 
sprzedał na punkcie skupu " tuczniki, 
zabowirpujqc się ods1awić jeszcze 1 sztu­
kę. Na rok 1952 postanowił zakontralc­

mułu. Ob. Ko.na.caewski, zast,ępca~-~-------....... ----"'---------------- -------------------------------'" tm.otre wiecei sztuk "' u:łasneflo chowu 

1 

I 
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Będę ·górnikiem 
Głośno terkocz e telefon w iednym 

& poko jów Dzielnicy ZMP Górna· 
lewa. [nstruktor wydziału organiza­
cyjnego podnosi słuchawkę. - Tu 
mówi Iwaniak z budowy przy ul. Fa­
brycznej. Chciałem się dowiedzieć, 
kiedy przyjmowane są zapisy do 
szkoły górniczej. Chcę zostać górni­
kiem. 

Za chwilę słyszy odpowiedź: 
- Zapisy p rzyjmuje Komenda Miei· 
ska PO „Służba Polsce" w lodzi. 
Możecie się tam zgłosić natychmiast. 
bo właśnie odbywa się rekrutacja. 

- Dobrze - odpowiada uradowa 
11.y Iwaniak. - [dę lam natychmiast 
i d:i:iękuię wam bardzo, 

łł ,,. * 
Dzieciństwo i mlodość Eugeniusza 

Iwaniaka nie należały do radosnvch 
Wcześnie stracił rodziców . Jeszcze 
prawie jako dziecko poszedł na służ· 
bę do bol!atych chłopów w okolicy 

· Kutna. Wreszcie, iuż iako 17-letni 
chłopiec. Iwaniak przviechal do Ło­
dzi. Tu zaraz zaięla się nim orl!ani­
zacja ZMP otaczaiac l!o żvczliwą i 
serdeczną opieką. Zaczął pracowat 
w Zjednoczeniu Budownictwa Prze· 
mysłowe~o. Wyróżniał się pilnością 
i obowiązkowością . Wkrótce został 
członkiem ZMP. Młodzież zatrudnio­
na na budowie wvbrała i;!o przewod­
niczącym koła ZMP. Iwaniak obo­
wiązki swe. zarówno w pracy zaw<J· 
dowej, ia1t i społecznei wvkonvwał 
ochoczo. stanowił wz6r i przykład 
dla innych. Jeito iednak specialnie 
interesowała praca J!6rników Wresz· 
cie postanowił : zostanę l!órnikiem! 

Nie zwlekaiąc zl!łosił się do Ko· 
mendy Miejskiej SP. Tu zwierzył się 
ze swych praJ!nień, opowiedzi„ł o 

Kronika partyjna 
DZIELNICA GORNA - LEWA: W 

•j nlu 12 bm. o godz. 16.30, w lokalu 
·Jrzy ul. Wigury 4-6 odbedzle się od­
orawa organizatorów grup partyjny ch 

Mały wybór potraw 
w barze PSS„. 

W BARZE PSS Nr 2 PRZY · 
UL. PIOTRKOWSKIEJ 191. w 
iObotę o godz. 12.45 nie możnn 
było otrzymać innego dania 
prócz bóczku. Brak było zup 
dań jars?dch. 

„.i w paszteciarni 
Podobnie i W PAsZTEC~R­

fl Nr 6 PRZ~ UL.' PIOTRKOW­
SKIEJ 92 jadłospis Jest nJezmłer· 
nie ubogi, Siedź, naleśniki I ple· 
rożld leniwe - to wszystko. Dań 
l11rskich nłc ma. · 

.Sklep MHD Nr 324 
po raz drugi 

Juź drugi raz piszemy G skle­
pie lł'ffiD Nr 324 PRzy UL. NA­
RUTOWrcZA, 'W sklepie tym 
ściańy si} brudne. pozaklejane 
papierem, półki na pieczywo odra­
pane, lodówka w dalszym ciągu 
nieczynna. Nie też dziwnego, że 
wiele produktów spożywczycb 
psuje się I nie nadaje do sprze­
rJaźy, 

Brak napo1ow 
chłodzących 

W okresie ~t.-waJ::icych obecnie 
i µałów ~hętńio ~imy pragnie· 

a ie wodą sodową, ~moniadą czy 
'liwem. Nio wszędzie jednak 
:nozn& zaopatrzyć się 'Q oapoje. 

~;;"ak icł jest w ak[epie t>SS Nr 
~5 PRZY UL. LEGI0!'10W 7. A i 
w Innych sklępacb trudno Je o­
trzymać w godzinach popołu­
dniowych. 

TEATRY • KINA I 

swym życiu. Został przyjęly, a za 5 
miesięcy zjedzie po raz pierwszy na 
dół do kopalni, będzie górnikiem. 
Ludowa ojczyzna umożliwiła mu zre­
alizowanie marzeń. 

łt • * 
Kiedy Wiesiek Pclski zwierzył si~ 

ojcu, że pragnie zostać l!órnikiem, 
ten ze zdziwieniem i dezaprobatą 
pe.kręcił glowa . -- Skqd tobie do 

Pr zez 
Miejskiej PO 

. . • 

W lokalu Miejskie) Komendy ~J · - przed wyjazdem do .~zkoł) 

górnictwa. Ja ·jestem murarzem, mói dośnie śpiewają młodzi iunacy. Za 
ojciec był murarzem, to i tv powi- parę godzin odjeżdżail'I do Szkoły 
nieneś pracować w tym zawodzie. Przysposobienia Przemysłowel!o w 
~ Tradycja tradycją - odpowie· Bytomiu, aby tam uczyć się zawod11 

dział Wiesiek, ale mnie· pociąl!a pra· l!órnika. Wśród iunaliów jest iuż Iwa· 
ca w kopalni. A iaki to zaszczyt bvć niak, Pelski, jest Jóźwiak, Kaluzyń­
górnikiem. Przecież nasi l!órnicy, to ski, Nawracaj i inni. Z ożywieniem 
szturmowy oddział klasy robotniczej rozmawiają o swej przyszłej pracy w 
w walce o przedterminowe wykona- kopalni, Mol!ą na ten temat mówić 
nie zadań Planu 6-letnieito. całymi l!odzinami. 

- No cóż, dobrze, zgadzam się - -Mamy do wyboru wiele zawodów 
odpowiedział oiciec po chwili namv· _ mówi ZbiJiniew Jóźwiak _ ale ża­
słu, Zostań l!órnikiem, ale nie zapo· den z nich nie iest tak piękny i za­
minaj o tym, że teraz iesteś przą· ~zczvtny, jak właśnie l!órniczy. 
downikiem pracv na naszej budowie 
na Żabieńcu, chciałbym więc, abyś Szybko upływa czas. Z pieśnią wy­
przodował r6wnież i w szkole, a oóź- ruszają na dworzec, l!dzie stoią iuż 
oiei i w oracy w kopalni. orzvi!otowane wal!ony. Pociąl! powo-

Nastennel!o dhia Wiesiek zj!łosit I li rusza. Przyszli ~6rnicy, roześmiani 
się do Komendy SP i zapisał d o i zadowoleni wznosza l!łośnv okrzvk : 
Szkołv Przysposobienia Przemvsło · „ \XT oła nas węl!ie1". 
weJ!o. M. KORDO~ 

W trosce o usprawnienie zaopatrzenia wsi 
Wczoraj w świetlicy CRS w Ło-

d zi odbyła się ogólnokrajowa na­
rada dyrektorów Centrali Rolni­
czych Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska". Centrali Odzieźowe.1 i 
Spółdzielni „Wspólnota Pracy" . 
oośwlęcona usprawnieniu zaop!l -
t r zenia wsi w odzież i obuwie 

strony jak najprE:dzej Je usunąć 
Wytknęli oni również niedociągnię­
cia w pracy Centrali Odzieżowej, 
wskazując na częste braki w ma­
gazynach tych placówek towarów 
tanich, na które jest większy popyt 
na wsi. · 

Po wypowied1.eniu się całego sze­
regu mówców dyskusię podsumo­
w<=1ł Wicedyrektor CRS w Blegat, 
po czym przedstawiciele obu rninl­
~terstw nakreślili wytyczne dalszej 
pracy tych placówek, ażeby popra­
wić zaopatrzenie wsi w najnlezbę­
dnie.isze qrty!rnły odzieżowe I skó-

Na naradę tę przybvli: nrzedsta­
wic:-iel Ministe rstwa ltaml!lu We­
wm:tnne~o Z. Leśniak t przedsta­
wiciel Ministerstw~ Drobnej WY· 
twórczości, dyrektor Departamentu 
~bytu. S. Janicki. Po. krótkim zaglł­
ieniu wy:wlązała się ożywiona 
dyskusja, w kt6rej głos zabierali w _r_za_n_e _____________ _ 

p ierwsze; kolejności przedstawicie- sp pr1yimu1"e zgłoszen1"a 
le Centra li Odzieżowej Stwierdziili 1 
oni, że CRS nie wykonała w plerw-

1 szym półroczu planu zakupu towa- do szkół zawodowych I ru dla wsi. W skazali na lekceważą- Miejska 1 Dzielnicowe K d 
cy stosunek PZGS- ów do zaopatry- . „ orne~ Y 

I wania wsi w odz.leż \ obuwie, na Powszechnej Orgamzac31 „Słuzba 
nieumiejętne przechowywanie I.o- Polsce" prnyjmują do dnia 25 wrześ­
w. aru w sklepach GS oraz na częs- 1 nia zgłoSllenfa młodzieży .de;> szkół 
tv brak odzieży w tych sklepach zawodowych Przed młodz1ezą sto­
podczas gdy jest jej pod dostat.- tą otworem szkołv przemysłu me­
kiem w magazynach CO. Szereg talowego. kamleniarsk1ego. drzewne­
mówców tak z Centrall Odzieżowej go. mechaniczne I ceramiki budow­
jak i Spółdzielni „ Wspólnota Pra~ lanej. 
cy" podkreśliło całkowity brak Dziewczęta mogą zapisywać si~ 
współpracy z CRS, wzywając do szk6ł przemysłu wełnianego, skó­
przedstawicieli tych placówek do rzanego, bawełnianego. metalowego 
jak najrychlejszego uspr:awnienla i włókien sztucmycb. 
pracy na tym odcinku. Z kolei za- Kandyda<!! do s~6ł przyjmowani 
brali głos przedstawiciele CRS-ów są w wieku od lat 16 do 19 po ukoń­
Przyznali się oni do zarzucanych czeniu VJ klasy ~zkoły powsa:ech-
im błędów 1 orzyrzekli ze swe.i nej. 

"Zf'iQl,(;!>J H.; l>ZYBOWCOWE W OKRE· 
Sil!: JESIENNYM . 

Wydział Wyszkolenia Zarządu Okn:gu 
ligi Lotniczej w Łodzi zawiadamla . t e 
w dnlu 11, 12 ! 13 bm. przyjmuje dodat­
kowe zaplsy kobiet urodzonych w latach 
1932-1935 na szkolenie szybowcowe w O· 
'< resfe Jesiennym. 

Osoby zainteresowane mogą się zgla· 
,zać w biurze Zarzadu Ligi Lotntcze1 
•t ł. 22 Lipca 1-3. 

Pa'1,;rn1cKa 213 .;„, acz;, :12. Stalina 50. 
Wrńb lew<kieg'> • l< ątnr:i 5• , Kopern ika 26, 
Pinlrknw<ke 6? . Plac Kościelny 8. 

Co usłyszymy przez radio 
PROGRAM AUDYCJI NA DZIEJli 
Il WRZESNIA 1951 r. (WTOREK) 

PAN'STWOWY TEATR NOWY - godz. 
:19 - ,,Po.emat pedagogiczny". OTWARCIE WYSTAWY W MUZEUM 
PA.-i STWOWY TEATR POWSZ.ll:CHNY - SZTUKJ 

12.04 Dziennik południowy. t2 .15 Przer­
wa, 13.15 Rep. pt. „Dobry s tadnik to 
ważna rzecz w hodowli", !3.30 Aud. 
•?kolna . 14.30 Felieton. 14.45 Polska 9leśń 
masowa, 14.50 Koncert w wyk. Ork. 
t.RPR pod dyr. Aleksandra Tarskiego, 
15.30 t ucl . dla świetlic dzi ecięcych, 15.50 
Recital fort. WhdyRław•• Markiewiczów­
ny . 16.20 Muzyka poważna. 16.45 Aktu· 
a lnoścl łódzkie . 17.00 Dzłenn•k popotud­
niowy . !7.05 Reoortaż. 17.15 Koncert 
Sty lizowanej Polskiej Muzyki Ludowej , 
17.40 Polska pleśń masowa , 17.45 Język 
rosyjs ki. 18 .00 .. Jelonek I syn"'. 18.15 
.Spartakiada" w Łodzi. 18.35 t.ódzkl 

t yE?odnłk d źn1 1 1!'1. „„". 1 Q :v 1 KoncPrt soU­
<tów. 19.'0 Aud świetlicowa , 19.25 Rep 
pt . „Spekulant - wróg narodu" . !9.40 
Aud lfterPcka . 20.00 Dzlennil' wieczorny, 
20.26 wtadomo~ct ~portowe. 20.30 Koncert 
;ymfoniczny. 21.30 Melodie taneczne. 
21 .45 Wspomnienia rnbotnicze, 22 .00 Mu­
zvka I •<-tualnn~nl ·~on Ostatnie "'iado­
moścł . 

godz. 19.15 - „Jacbi Paradlse". f \ v dniu !5 bm. w Muzeum Sztuki prz.v 
PAN'STWOWY TEATR IM. JARACZA - ul. Więckowskiego 36 odbędzie się ot. 
godz. 19. - „Rubikon". warele wystawy pt . „Problem społeczny 
MUZYCZNY - godz. 19.15. - „CzardH. w plastyce". 
ka" 
LETNI - godz. ·20. _ .. Mat a eana". ZEBRANl'E PRACOWNtKOW SKLEPOW 
:ARLEKIN - godz t?. - „Jak dwa Ml· PSS 
ehały czas zatrzymały". w dnlu dzlsleJ!;zym o [Odz. 19.30 w 

- • sali Młodzieżowego Domu Kultury, ul 
BAJKA - „UJlca Graniczna", -odz. 18 Moniuszki 4a odbędzie się zebrani~ 
IO. wszystkich pracowników sklepów bra n· 
BAŁTYK - .,Ziemia dr:ły". godz. 16.30. t owych PSS z te renu m. Lodzi . Odpr.a 
18.30, W.30. · wa poświęcona Jest zagadnieniom zwfą. 
GT>YNłA - „Program Naaknwn-Ośwla · zanym z walka ze spekulacją. 
towy" Nr 30-51, godz. 16, 17, 18, 19, 20, 21 DYŻURY APTEK 
M!:..OflA GWARDIA rtlla mlud·11n~1 - w dniu dzisiejszym dyżut·u j ą następu· •• Goal", godz. 18, 18, 20. d 15 MUZA - „Górą dziewczęta", godz. 18, Jące apteki : Obrońców StaUngra u . 
zo. . . ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-
POLONIA - „Ska rb roilzłny Goupr· 
godz. 16,30, 18.30, 20,30 
PRZEDWIOSNJE 
godz. 18, 20. 

„Złote Jezioro", 

R F.'r -. n n - „Zabawna lllstorla", goct> 
U, 20. 
ROBOTNIK (dla młndz.) - „15.Jetnl ka· 
pltan", godz. 18, 20. 
ROMA - „Zawieja" godz. 18, li, to 
SOJUSZ - ,.Skarb". godz. 19. 
STYLOWY .. Rodzina Sonneobruc-
k6w", godz. 18, 20. 
SWIT - „zwycięski powrót"'. godz. 18. 

~ATRY - „Baczek' sle spóźnia" , godz. 
16, 18, 20 • 
WISŁA - ,,l\lllczenł• jest złotem' godz. 
16.31' 18.30, ?0.30. 
WŁOKNIARZ - ,,Wędrówki czarodzle· 
ja" godz. 16.30. 18.30, 20,30 
WOLNOSC - .. Aktorka" godz. 16. 18, 20 
ZACHĘT~ - „.Jubileusz''. ~odz. 18 -zo. 

Zakłady 

im. Róży 

ni 

Przemysłu Bawełnianel\o 

Luksemburg w Lodzi 
Piotrkowska 276. 

podają do ol!ólnei wiadomości, Iż 
stosownie do uchwały Radv Pań· 
stwa i Radv Ministrów z dnia 
14. 12. 1950 roku. wszelkie zażale· 
nia i odwołania są załat..viane w 
poniedziałki od ~odzinv 12 'do 14 
i od 20 do 21 przez dyrektora lub 
zastępcę. Jeśli w oonied:dałel< 
przypada dzień wolny od pracy, 
dniem przyjęć ies t naibliższv dzie1\ 
oow sz edni tv t.!odnia . 916 

Zakh1dv Przemysłu Wełnianego 
im. Gwardii Ludowej, 

lódź, ul. W . Wróblewskielto Nr.19, 
podają do o!!ólnei wiadomości, iż 
stosownie do uchwały Radv Pań· 
stwa i Rady Ministrów z dnia 
14. XII. 1950 r„ wszelkie zażale­
nia i odwołania są załatwiane 
w poniedziałki od l!odz:. 12.30 qo 
14.30 i od 15.30 do 17 przez dy­
re ktora lub zastępcę dyrektora do 
<pra w admi1stracvino-handlowych. 
Jeśli w pomedziałek przypada w 
danym tyl!oiłnit1 dzień wolny od 
pracy. dnięm przyjęć jest naibliż· 
s:>:y dzień powszedni tvl!odnia. 

----~-- .......-

Pierwsze · walki na łódzkim 
Turniej pięściarski pierw- Był nim Pasławski, oblecu­

szej Spar takiady został już jący pięściarz Krakowa, 
rozpoczęty . Wolcół ringu za- który zmierzył sle ze Sto­
bez))leczonego parasolem na slklem z ZS Górnik. 
wypadek deszczu , Już o go- Pasławski swymi udanym! 
dzinie 9 rano zgromadzili się unikami szybko zjednał so-

wypunktował Da mpa (Unia). 
W wadze półci ężldej Pie ­

trzak (Górnik) zdobył pun­
kty w.o., Grzelak (CWKS) 
wypunktował Walaszczyka 
(Włókniarz) I Marzec (Spój­
nia) wygrał z Pie t rzykow­
skim (Ogniwo). 

W wadze ciężkiej Die! · 
(Kole jarz) przegrał w pierw­
sze j r undzie przez technicz­
ne k.o. z Kosturkiewiczem 
(Stal). Famullcki (Gwardia) 
pokonał Steca (Unia), a Pa­
torck (Górnik) wypunktował 
-Gądka (Ogn iwo). 

Wyniki popohsdni1 owych eliminacji 

. zawodnicy. sędziowie I tre- ble publiczność. Niezwykle 
nerzy-. Przez wąskie wej- jednak ambitna walka Sto­
ścla od ulicy Karolew- sika sprawiła. że wkrótce 
skie1. poprzez nasypy, paczę- mieliśmy tuż dwa obozy na 
fa ściągać na efektownie u- widowni. Jedni zagrzewali 
dek orowany stadion hokeja- do boju wtóknlarza. dru­
wy publi czność. rekrut.ująca dzy górnika. zwyciężył 
sle w przeważającej wtęk- jednak Pasławski , który 
szoścl z młodzieży . Wkrótce częściej I czyściej trafia! od 
zapełnlły się ławki wokól Stosika. . 
ringu oraz miejsca po prze- Najbardziej jednak zaclę-

Wieczorem na stadionie ho­
kejowym przy Al. Unii ze­
brało się około 7 tysię­
cy widzów. Popołudni<'wr 
walki zapowiadały się o 

Krausa (Bud.). Grzeslew1c1 
(Sp,) przegrał z Cebulakiem. 
!CWKS) 

w wadze półcl ętklej Szy­
mur a (GW.> wygrał z Krze-

clwne1 stronle trybuny. tą walkę stoczyli Grzywocz 
Do obiadu rozegrano wczo- n (Górnik) z Byczkowskim 

ra j 30 walk, z 'których więk- (H:ole.larz) w. wadze lekko· 
szość nie stała na zby1 wy- średnłe'j. Przez trzy rundy 
sok(m poziomie. cze mu się ani na chwilę nie ci chły 
zresztą tr udno dziwić. gdyż gluche uderzenia rękawic . 
tur niej dopiero ste przecież które by niejednego z na­
.,rozkręca" . •Zych pie1'r t'l rz:v mom~mt'!l · 

J ednak jut przed połud· nie zwal!ly ua z1em1ę . 
niem byllśmy śwtadkaml Chłopcy cl Je d nak wytrwali 
kilku walk bar'dzo interesu· na nogach do końca spotka­
Jących I zaciektych, które nl:i, wykazując niebywała 
świadczyły o wlelkleJ am - odoorność na ciosy. Zwyclę­
blcjl naszych młodych oleś- stwo odniósł brat wte lotuot­
clarzy. nego reprezenta.nta Polskl 
Niezłą walke stoczyli na - Gr zywocz. . 

przykład ze sob~ w wadze Na zakończenie podajemy 
koguciej Maćkowski (Spój- wyniki pierwszych walk: 
nla) z Parzyńsklm <Unia), w w wadze muszeJ: Klnow­
Plórkowej Bazarnik (Stan z ski rSoóJnła) ookonal Mazu.­
Izydorczykiem CSpólnia). w ra (Górnik). a Brzóska 
wadze lekkie.I Stosik (Gór- (Unia) ule!(! Niedźwieckiemu 
nik) z Pasławskim CWlók- rKole!arz). 
nlarz). w wadze lekkośred· w . wadze kogucleJ: Gren 
niej Grzywocz li (Górnik) z (Budowlani) wygrał z· Bo­
Byczkowsklm (Kolejarz) o- czarsklm (Ogniwo). Frydrych 
raz Szczepockl (Włókniarz) 2 (Stal) zwyciężył Baszczyń· 
Zelke (Spójnia). Występ M ćkOW 
Brzóski CUnla), ktOrego 1u2 sk.fego (Kolejarz). a . 
bardzo dawno ole o~lądallś· ski CSpó.lnla) wygrał z Pa-

l rzyńsklm (Unia) . 
my na ringu łódzkim. n e w wadze pl6rl<owp~: Bs­
wypadł dla piotrkowianina zarnik <Stal) wypunktowal 
pomyślnie. Byly mistrz Pol- Izydorczyka (Spó.fnia). Szczy. 
ski stracił jakby swą nie- 1 1 bywałą agresywność. 8 prze- glelskl C.Cńrnn<I orzegra 
de wszystkim kondycję fi- Soczewlńsklm (Kolejarz) 
tyczna. Poratka !ego 2 W wadze piórkowej: Go­
Nledźwfęcklm (Kolejarz) nie §clnl.ak COgnlwol przegrał 
powinna go !ednak zdepry· 7 Rudnerem '(Budowlani). 
mować. a przeciwnie zache· W wadze lekklel: Kaczma · 
cfć do dalszej pracy nad rek <Ogniwo) pokonał KaCZ· 
<wą form>1. marka (Budowlani). Ro· 

Pierwsze walki upłynęły siak cso61nlal przegrał z Fan. 
w atmosferze· bardzo spokol- kem rCWKS1. Stoo;;lk fG<'>rnll< l 
nej. Wleksze ożywienie na nrzegrał l Pa•ławskfm (Wł.) 
trybunach zapanowało do- W wad7.l' lekkonółśrednlel' 
plero w~edy irdy na ringu Stramlk (Budowlani) prze. 
ukazali sle Bazarnlk !Stall grał z Sobka rCWKSl. ł..o· 
1 rzvdorczyk (Spójnia) zlńskl rspó1nla) pr1eerał z 

Jut pierwsza runda wyka- Komudą cGwardla). Wytvk 
zala, te Izydorczyk może w (Kolejarz) pokonał Kałużne­
przyszloścl stać •tę dobrym go <Unia). a Kurowski 
oleśclarzem Miody 1en chl'>· (Ogntwo1 wypunktował Roża· 
olec posiada dU'-O serca 1 0 ka (Górnik). 
walki I ma do•knnałe wa- w wadze 1u'llśrednld: Cho­
runkl fizyczne. Silne '• 11r dorowskl cGwardlai pokonał 
uderzenia odczul 'Elazarnlk nudka t')gnlwo.l. a Macle1• 
k!tkakrotnle Oczywiście. t e czyk cunta) przegrał do 
Izydorczyk nie mógł anl n~ Ko7m!Prc-zaka rstal) . 
chwł!ę stać się naprawdf w wadze l<>k'knśredntel' 
grofoym dlA C'lazdrnika . "le Grzywocz n rGórnlk) ooko­
w każdym b.adt razi.- oni re: nal · Bvczkowsktego (Kole· 
fll z nim nawlaz.ić walke · jarz\. Mai\kowskł rnndowla­
orzegral' z honorem ni) przegrał 1 Kra•'ldem 

ouzym dop!Młem pub\lcz· <Gward.ła). a Ze!J<e lSJ)M· 
noścl !ódzkli1 cieszył sle .re- ol•) ·wypunktowął ~fab9.~l­
prezentant Sr>ólnf w wadEt! czacel(o szczepockl.~ó fvYtvk 
lekklel Rosrak. który spot- nlarz\. 
kal sfo z Pan'kem !CWKS' W ostatnie•. nar-ze wai?I Panke oka;tal •le 1ed- -' .-
nak pięściarzem bardzte1 1Pkkośrednle1 Łagowskl CU· 
zaawansowanym technlcz· nł~l zw:vcl<>źYł Słuo~kłeJ?O 
nie . toteż walke r01:strzyl1'· W wadze średniej Rapacz 
na! na swoia korzyśl'. (OgnJwo) pokonał C7.03ple 

t ni !Kole1arz). Wlndak CWl.ók· . P ierwszy reprezen a nlarz\ WYl!r"l z Tomllnem 
Włókniarza wszedł na rłnr, <Górnll<l 1 Kruotfl~kl· (Stan dopiero o ~odzłnfe u .20. 

Nowi mistrzowie lekkoatletyki 
W Warszawie najclekaws1a 

1rnnkurencją lekkoatletyczna 
Spartakladv w dniu IO bm 
były oółflnaly biegu na 400 
m mężczyzn: 

W pierwszym oółfinal<' 
iwyctężył Lfpskl (AZS) 50.6 

Drul!t nótflnał wvl(rał Mach 
I !Budowlani) 51.3. 

W ellmlnaclacb t rój skoku 
m!nlmum 13.20 miało 9 za­
wodników. NallepszY wYnlk 
uz•1"'kal We'lnberg <Gwardia) 
13.89. 

E!imlnacjP. w skoku o ty­
czce wykazały znaczny 
wzrruit .aozlomu te1 konku­
r~nc.11 . ta zawodników uzv­
~kało 3.50 m . k w alfflkulac 
się do flnatu. Niespodzianka 
bvto wvellmtnnwanfE' Kr7.c­
•lńskle1?0 rsoóinła\ . kt.órv 
'1eł•H''ti:ll 7!1lPdW i f' ~ 40 m 
Popołudniowa cześ~ zawo­

dów lekkoatletv czn:1' Ch wylo­
nlla dalszych mlstnów Pol· 
ski na rok 1951. TYtuly ml­
<;trzów zdobyli w większości 
faworyci . Największe zainte­
resowanie wzbudziły bleg1 
finałowe n" 100 m mężczyim 
t kobiet. Zwycfestwo odnle­
śll tu Kiszka (Unia! I Tiwl­
cka CAZS). wygr:vwa1ac zde­
cydowanie z najgroźnlelszy. 
ml w Polsce rywalami. Rów­
nież oewnle tytuł zdobył 
Mach r <Budowlani) w biegu 
na 400 m. 

w oszczepie kobiet nlespo. 
dzlanka bylb wye!lmlnow~­
nłe w przedboJach ClachÓW· 
ny rwtóknlarzl . TYtuł mi­
strzyni Polski w rzucie osz­
czeoem zdobyła Konlkc'lwna 
m;:nle1~rzJ słabym wynikiem 
:17.76 

w ~koku wzwy~ fatalna 

skocznia była przyczyna sla· 
by~h wyników. P ierwsze 
mlPt<ce zajeła Maclejakówna 
(AZS) wynikiem 145 cm. Na 
wvsokoścl 140 cm odpadła 
re.kordzlstka Polski Ronczew­
ska', nie zajmując punktow„. 
nP•m miejsca. 

Final w biegu na 100 m 
wygra! oewnle Kiszka, bl)ac 
o 1 m Stawczyka. Na uwage­
zasłupuJe · doskonała oostawa 
zawodnika LZS Ratajczak• 
który zdobył 4 miejsce. Wv 
nikt: 

') Kiszka (Unia) 10.8, Staw 
czyk (AZSJ !0.9. 3) Buh' 
(Gwardta) !0.9, 4\ Rata1czak 
(L7.S) t1 .O. 

w finale ble~ll na 4UO m 
Mach T oewnfe zw:vclet:vl 
najgrot.nfejszeeo rywala 
Llp•klego. Dobrze onblei<I 
Gratka (Gc'\mlk). ta tmu~ac 
trzecie miejsce I n~t~nowia · 
tac rekord tyclowy . Wvnlkl : 
!) Macht (Budowlani) 49.0 . 2) 
Lipski (AZS) 49,6, 3\ Gratka 
rGórnlk) 50,1. 

Wyniki biegu na 111000 m : 
szwargot (CWKS) 32:04,6. 21 

Rusek (Kolejarz) 32:~6.6. ,3) 
Kłelas (Gwardia~ 32:21.2. 4) 
Szewczyk (Włókniarz) 33:06.2. 

W rzucie oszczepem kobie! 
wyniki finałów s.a m1stepuja­
ce: .l) Konlkówna (Kolejarz) 
37,74, 2) Stachowicz (Włók· 
nlarz) 36,98, 3) Szendzlelon 
'.Unia) 35,40. -
Zwycięstwo faworytów 

w siat~ówce 
W drugim dniu zawodów ·w 
siatkówce w spotkaniach 
przedpołudniowych padły 
nastęj)u1ące wyniki: 

Z lk • Siatkówka m1:tczyzn -
acięte Wa j W turnieJU grupa a: Włókniarz - Gór-

k k k nlk 2:0 (15:5. 15:8), grupa b: 
oszy ÓW j Ogniwo - t,7nla 2:0 (15:8, 

Najciekawszym spotkaniem 15:7). Kolejarz - Stal 2:0 
w druglm dntu turnieju ko- rt~:~~t~i~ta kobiet - grupa 
szykówkl mężczyzn był mecz a: Ogniwo _ Budowlani 2:1 
CWKS - Ogniwo. Zwycli:- b tyli lepsi taktycznie wojsk~ (11:15. 16:14, 15:9). Grupa : 
wl 39:37 (18:22). Kole.Jarz - Gwardia 2:0 (!5:8. 

15:12). 
Ogniwo. gra,ące dobrze te- w spotkaniach popoludnlo-

chnlcznle. nie wytrzymało wych . drugiego dnia rozgry­
spotkanla kondycyjnie. Naj- wek !>ad.łY następujące wy­
lepszymf ~raczarni Ogniwa nikł; 
byli łodz i anie Bednarowicz KonkurencJa męska - gru-
l Kwapisz, który uzyskał pa a: · 
największa ilość pun!Hów - Gwardia Spójnia 2:0 
14. (15:10. 15:10), CWKS - LZS 

Bardzo zaciętą waikę sto- 2:0 (15:8. 15:2). 
czyli również koszykarze Grupa b: 
Unii I Stali . Wygrała Stal · AZS - Budowlanl 2:0 (!5:2. 
52:49 (23:24). 15:7). 

W koszykówce kobiet Gór- KonkurencJe l<oblet - gru-
nlk . mimo porażki z CWKS- va· a: 
17:67 (14:25) zagrał 1edno z CWKS - Unia 2:1 (5:15, 
lepszych .swotch spotkań. t5:13, 15:41. A.ZS - Stal 2:0 

W drugim spatkaniu kO· 116:14. !5:6). 

Og()ln~ widok stadionu podcza. otrrws.,,vr.b walk „Jhńtna­
·cyjnych 

wie le ciekawiej I .1uż pierw· mi ńskim !Bud.). a Nawa r ~ 
sze z nich dostarczyły dużo (Sta ll p•· z<)3 ra l z Wojciechow 
emocji zebranym ttumnm \<> ' kim (Unia>. W cięźl<ie1 -.Ja . 
dzlan , Jakkolwiek wyni :, ~ ich <;kóta <Wł.) pokonał Gro~ł< 
nle byty d la nieb miłe . !!dyz !Sp ). a Gośclański rCWKS I 
w drug ie) wa lce Moraw<lo wvgrał orzez dyskwalifika ­
(Budowlani) pokonał Anielii- c je Jeża fflud .1 w U run ­
ka, a w czwartej Wożniak dz le . 
rCWKS) wypunktowal d ru- - -·--·- - · - ----­
eł eirn reprezentanta „ Włók­
niarza" Vesselego. Oba.I 
1ednak ołcściarze łódzcy nie 
zr obili •wym sym pa tykom 
wstydu . 

Pląta walka omal nie przy­
niosła wielkiej niespodzian­
ki. Wielokrotny reprezentant 
Polski. Grzywocz. w pierw­
szym <;potkaniu natraf!l na 
Ste fan iuka młodego pięścia ­
rza „Gwardii" I niewie le 
brakowało aby zszedł z rin­
gu pokonan . Slazakowi nic 
wczoraj nie wychodziło . to­
te~ walcz:vł niezbyt czysto I 
nawet widocznie or7" ~ ,..7vmv· 
wal swego przeciwnika. 

Miłą nlespodzlanke s pra wi! 
wszystkim Scl!(ała . Kalisza­
nin spotkał się w pierw­
szej walce wagi lekkooól· 
średniej z trudnym dnść 
0r7Pc lwn ikl em Kempa ze 
. ,Sta!ł" I wypunktował i:io 
zupełnie przekonywająco. U· 
dowadnl a.1a ~ leszcze raz swe 
postępy. jakle poczyni! w 
nstatnlch czasach. 

Amatorzy silnych emocl l 
mleU Ich pod dostatkiem 
podqas spotkania N'aga1skle­
go (Włókniarz) z Luksem 
(Górnik) Byla to walka 
dwóch .. bombardierów". to­
też w każde1 rundzie prze· 
clwnlcy zasypyw•li się ~ra ­
de m ciosów. które nie czy­
niły na nich wiek•?ego wr•­
t enla . , 

W drugle) rundzie. wytrzy­
mały na tiderzenla , gór­
nik ugiął sfe lednak po u­
udane1 serii łod1i a ntna na 
żołądek I padł na deski do 
7. W t rzecie! ru ndzie przy-
9zeclł 1 E'dna ~ dn sieb ie I na­
wet skutecznie potrafil sle 
chwJłaml „odgryzać" swemu 
przeciwn il<OWi. Zwyci~S tWO 
Na"ajsldego było jednak 

eazar111.1< (StalJ puaczas wal­
ki z Jzydorczyktem (Spó.Jnia 1 

przekonywające ze wzglt;du 
na 'epszą końcówkę. 

Kolczyński zakończy ł wczo. 
raj swą pierwszą walk~ no· 
kautem Ofiarą wciąż dyna­
micznej jego plęśc1 padł 
młody p1ęsci a r1 „Budowla­
nych". Kraus. nadziewając 
się w trzeciej rundzie na 
błyskawiczny sierp z lewej 
ręki. 

Do ntei;podzlanek wczoraJ· 
szego dnia należy zaliczy& 
jeszcze porażkę Nowary z 
Wojciechowskim , z którym 
Slązak nie mógł sobie jakoś 
poradzić przez trzy rundy. 

A oto wyniki oopoludnlo­
wych walk: 

Waga musza: Żurawski (0· 
~Iwo\ przegrał z t.akomym 
(Gw.), Morawski (Bud.) po­
konał Anielaka (Wł.) ; a J ust­
ka CCWRSl zwyciężył Fa· 
ske (Stal). W wadze ko<iuclej 
Wożniak CCWKS) pokonał 
Vesselego (Wł.), Grzywocz 
(Gór.) zwyciężył Stefaniuka 
(Gw ) . W piórkowej Tyczyń. 
skl (GW.) pokonał Olczyki; 
(Wł.) . a Kruża (CWKS) po­
konal Adamczyka (Unia) w 
wadze lekkiej Antkiewicz 
(Gw.) zwyciężył przez t.k.o. 
w D rundzie Gasickiego 
(Unia), Kudłacik (Kolejarz) 
pr_zegral z Suszką (Stal) . w 
wadze lekkopółśredniej ~cl­
gała <Wł.) pokonał Kempę 
(Stal). W półśredniej Lelss 
(Spójnia) przegrał z Karolń­
sk!m (Kol.), Nagajskl rwt .) 
pokonał Luksa (Gór .), a De · 
blsz <CWKS) Kocha CBudOW· 
tani! przez dyskwal iflkacie 
w n r.undzle. w lekko· 
średntet Musiał (CWKS) zwv-

Pod znakje.m 
·Spart~kiady 

Już oa kilka dni przed 
1>twarclem r Ogńlno;>olsklej 

Spartakiady ulice tódZkle 
przybrały odświętn:o wygląd 

Znaczna c1cść sklepów m2 
ba rdzo pomysłowo I estety­
cznie udekornwane wystawy. 
propagujace Spartakiadę. Sa 
łam więc wykresy. obrazują­

ce rozwó1 nasze! kultury 
fizycznej. sprzęt sportowy. 
roto~rafie czolowyeh zawod­
ników polskich Itp. wie!P 
gmachów przybranych wsta­
ło proporczykami I emble­
mataml o barwach poszcze­
gólnych zrzeszeń. Po ulicach 
1eźdzl pięknie udekorowany 
wagon tramwajowy z zaln· 
stalowaną w n im aparatura 
~oWttłkcw4. Pl'1!t"2 Jrtbn! t ri<N­
smltowane są marsze spor: 
towe I komunikaty z prze­
biegu Spartakiady. 

O wielkim za lnteresowanh> 
mieszkańców naszego miasta 
sportem t wychowaniem fi. 
zyc7.nym na jlepiej świadczy . 

ty tłumy widzów. któr< 
zgrorr 
tak lady. 

otwarcle Spar· 
Ponad 30-tyslęczno 

n:csza publfczn <:>ścf szczelni< 
wypełn i ła ~'ladlon. :żywiołowo 

manł festu iąc na r.7P.~.ć na­
szych sportowców. 

• • 
T<'n w zl1>lon · 'Tl kostlu· 

mie to Anidak . a ten WY· 
sol<i. cie mnowłosy to Bek. 
A tam znowu idzie Kolczyń­
ski, a obok niego Wrzesiński. 
T~k rnzmawiaj0 !odzianie 
pokazują!' •obie spacerują­
cy ch po ulicach naszego 
mias ta sportowców, bokse· 
rów I kolarzy z całego kra-
1u. Lepie j poinformowani o­
powiadają szczel!ółowo o Ich 
dotychczasowych sukces,ach, 
0dnoszonych w kraju I za 
granicą . 

W oa, a t u kina .,Polon1a·-. 
'VWn roz prawia iac. stoi i::ro­
madka uczniów w wieku 
'6- 18 lat. J eden z nich, Ju­
rek Zienta rsk i ze szkoły 
TPD przy ul. Jaracza z du­
mą pokazuje zdobytą przed 
kliku dniami odznakę SPO. 
Opowiada o tym , Jak robił 
różne konkurencje . Jakle o­
s łąpa l wyniki. Słuchający 
spoglada1a na nłeJ?o z wyra­
źna zazdrością . Oni wszys­
cy dopiero mają zamiar 
zdawać na SPO, ale 
postarają się uczynlć to 
jut w najbliższych dolach 
Po pierwsze nie chcą być 
gorsJ od Jurka . a po wtó­
re obowlązkJem każdego 
ZMP-owca jest przodować w 
nauce . pracy f sporcie. 

• 
* * Na stadlonle „Włókniarza„ 

odbywa się pokaz ~lmnasty. 
czny W rytm muzyki ćwl· 
czy około 700 chłopców I 
dziewcząt. One - w czerwo­
nych kostiumach, oni - w 
blatych. wszyscy wspaniale 
opaleni . tryskalncy zdrowiem 
I radośclą. Szeregi ćwłcza­
cych to rozstępują się . to 
znowu lącza. Co za orecyi:ja 
ruchów. 1aka lekkość! Zielo­
na mura wa boiska upstrzona 
czerwienią I bleli-i kostiu­
mów upodabnia s le do ja­
lclegoś klombu, pełnego po­
ruszających sie. jakby za 
podmuchem lekkiego wiatru , 
kwiatów. Rece widzów raz 
oo raz składiiia sle do okfas. 
ków. Jak pięknie, lal< 
ładnie! - pndaia pełne za­
chwytu okrzyki. - Czei:o~ 
podobnego jeszcze w Łodzi 
nie było! 'rak 1est . nie byln 

~zykówkl kobiet Gwardia Grapa b: 
pokonała po nieciekawej SoóJnla - Górnik 2:0 
grze. Stal 46:?7 (25:8). 15:2). 

clężyl Wojtkowiaka !Stal\. W 
(15:9 .. średniej Kolczyński rGw.) 

zn_gkautowal w TII rundzie 

Spartakiada jest wielkim 
przeglądem osiągnlęl! nasze. 
P-o c;pnrtu . Prz:vczynł sie ona 
do Jeszcze większego 1e!!:O 
upow~zechnlen ia · wśród sze­
rokich m as łódzkich włók­
niarzy. wzrośnie Ilość od•nak 
.. Sora wny dO Pracy 1 Qtłro­
ny". 

• 
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